
Edward Gierek 
przyjął 

wicepremiera DRW
W dniu 19 bm. I sekretarz 

KC PZPR Edward Gierek 
przyjął przebywającego z krót­
ką wizytą w Polsce członka 
Biura Politycznego KC Partii 
Pracujących Wietnamu, wice­
premiera DRW Le Thanti 
Nghi.

W toku rozmowy I sekre­

Usprawnienie działalności inwestycyjnej i budownictwa 
Wzrost dostaw nowych artykułów rynkowych

Prezydium Rzędu rozpatrzyło
projekt uchwały Rady Ministrów

Jak informuje rzecznik prasowy rządu — 19 bm. odbyło się 
posiedzenie Prezydium Rządu, na którym rozpatrzono szereg 
spraw związanych z dalszym usprawnieniem działalności in­
westycyjnej w roku bieżącym i w latach następnych.

Projekt uchwały przewiduje 
preferencje ekonomiczne, któ­
re sprzyjałyby poszukiwaniu
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Na zdjęciu: podczas spotkania 
w gmachu KC. od lewel — Józef 
Tejchma. Edward Gierek, Ry­
szard Frelek. z prawej — dele­

gacja DRW.
CAF — Zagoździński — telefoto

tarz KC PZPR przekazał wy­
razy solidarności i braterskie­
go poparcia dla nieugiętej wal­
ki narodu wietnamskiego o po­
łożenie kresu wojnie i przywró 
cenie sprawiedliwego pokoju w 
Wietnamie. (PAP)

W lipcu 1978 r. - otwarcie!

Odradza się
Zamek Królewski

Dwa lata upłynęły od podję­
cia dniosłej decyzji w spra­
wie przywrócenia Zamku Kró­
lewskiego w Warszawie do 
dawnej świetności. Podczas 
spotkania Edwarda Gierka z 
przedstawicielami środowisk 
twórczych 20 stycznia 1971 r. 
po raz pierwszy padło słowo 
„odbudujemy”. Dzisiaj na pla­
cu Zamkowym przybrało ono 
realny kształt: 3 min cegieł 
wmurowanych w nowe ściany 
historycznej budowy. Skrzydło 
gotyckie lada dzień przykryte 
zostanie dachem.

Dwa lata dla obiektu tego 
typu — to niewiele. Jak infor­
muje dyrektor biura odbudo­
wy — Wojciech Lipiński — 
mury rosną szybko: — na 30- 
lecie PRL wszystkie pięć skrzy 
deł zamku nakryte zostanie 
dachem. W połowie 1978 r 
mają być otwarte zamkowe 
podwoje. Dotychczas zrobiono 
wiele — więcej niż oczekiwa­
no.

Całv plac robót czerwieni 
się ceglanvmi murami Wyko­
nano nie tylko prace przewi­
dziane harmonogramem, ale i 
te. które były niespodzianka 
Np wiele razy trzeba było do­
datkowo umacniać fundamen­
ty: problemem technicznym 
jest wyprostowanie odchy­
lonej od pionu ściany Skrzy­
dła Saskiego ’ wtopienie jej w 
nową bryłę. W tvm roku na 
placu budowv pracować bę­
dzie 350-osobowa załoga Tak 
jak dotąd towarzyszyć jej bę­
dzie społeczny wvsiłek tych 
wszystkich, którzy będąc w 
Warszawie, chca osobiście uczę 
stniczyć w pracach rekonstruk 
cvjnvch. Przewiduje sie także 
ogromnv udział społecznych 
prac rzemieślniczych przv wy­
kańczaniu wnętrz- (PAP)

Prognoza pogody dla Polski na 
dzień 20. 1. 73. przewiduje zachmu­
rzenie duże z większymi przejaś­
nieniami na północy. Miejscami, 
głównie na południu, opady śnie­
gu lub marznącej mżawki, powo­
dującej gołoledź. Rano lokalne 
mgły. Temperatura maksymalna od 
—5 st. na północnym-wschodzie do 
"3 st. w centrum i około 0 st. na 
Południu. Wiatry słabe z kierun­
ków wschodnich i północno-wscho 
.dnich. ~ ~~'

wieści z

Czy układ będzie parafowany
w przyszłym tygodniu?

W podparyskiej miejscowości Gif-sur-Yvette zostały wzno­
wione rozmowy ekspertów DRW i USA. Rokowania są ściśle 
tajne. Według nieoficjalnych wiadomości trwają prace nad 
protokołami uzupełniającymi do zmienionego projektu po­
rozumienia w sprawie Wietnamu.

We wtorek. 23 stycznia zo­
staną wznowione
Francji poufne

w stolicy 
rokowania

miedzy specjalnym doradcą ore 
zydenta USA. Henry Kissinge- 
rem a specjalnym doradca de­
legacji DRW na konferencję

Wielkopolskie

to
przyspieszenia

stałe hasło, które towa-
rzyszyć będzie cyklowi pu­
blikacji, pióra dziennikarzy 
„GŁOSU” na temat wybra­
nych spraw powiatów na­
szego regionu. Sposobnością 
do zebrania materiałów, do 
tyczących inspirowanego 
przez partię przyspieszenia 
rczwoju w każdej dziedzi­
nie życia i zmian, które do­
konały się w Wielkopolsce 
po VI Zjeździe PZPR — sta 
ły się powiatowe konferen­
cje sprawozdawczo-wybor­
cze PZPR. Pierwszą publika 
cję z tego cyklu zamieszcza­
my dzisiaj na str. 3-
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Obrady w Helsinkach
W Helsinkach odbyło się w pią­

tek kolejne plenarne posiedzenie 
w ramach wielostronnych rozmów 
przygotowawczych do europej­
skiej konferencji bezpieczeństwa i 
współpracy. Przemawiali przedsta­
wiciele Francji, Szwajcarii, Austrii, 
Hiszpanii, San Marino i Cypru. 
Następne posiedzenie odbędzie się 
22 stycznia.

Rozmowy W. Brytania - NRD
Brytyjskie Ministerstwo Spraw 

Zagranicznych podało w piątek, że 
przedstawiciele Wielkiej Brytanii 
i NRD rozpoczną w najbliższy wto 
rek w Londynie rozmowy w spra 
wie nawiazania stosunków dyplo­
matycznych między obu krajami.

Ograniczenie praw prezydenta?
Senatowi amerykańskiemu przed 

stawiono do ponownego rozpatrze­
nia projekt ustawy o ograniczeniu 
uprawnień prezydenta USA w dzie 
dżinie wojskowej przez wprowa­
dzenie zasady, że każda akcja mi­
litarna Stanów Zjednoczonych be 
dzie wymagała aprobaty Kongresu 
w ciągu 30 dni.

Obserwacja przebiegu prac 
nad projektem planu inwesty­
cyjnego na 1973 r., wykazała, 
że w szeregu resortów i jed­
nostek gospodarczych nadal 
występowały nieuzasadnione
często 
wania 
stkim 
wym,

tendencje do podejmo- 
inwestycji przede wszy 
o charakterze kubaturo 
polegających na budo-

wie od podstaw nowych obiek 
tów. Natomiast udział przed­
sięwzięć modernizacyjnych jest 
ciągle zbyt niski. Powoduje to 
zwiększenie kosztów inwesty-

i | 10-stronicowe

cji i wydłużanie okresu ich 
realizacji, a tym samym zmniej 
sza uzyskiwane efekty w po­
równaniu z tymi, jakie można 
by osiągnąć poprzez moderni­
zację istniejących zakładów 
bądź urządzeń.

Prezydium Rządu rozpatrzy­
ło przygotowany w związku z 
tym przez komisję rządową do 
spraw usprawnienia realizacji 
inwestycji i budownictwa pro 
jekt nowej uchwały Rady Mi­
nistrów, istotnej z punktu wi­
dzenia całokształtu polityki in 
iwestycyjnej. Intencją tej uch­
wały jest wprowadzenie więk 
szej dyscypliny w działalno-

, . • j • i 4 ści inwestycyjnej oraz zwięk-wyaame niedzielne szenie odpowiedzialności in-

paryską w sprawie Wietnamu. 
Le Duc Tho, w celu zakończe­
nia prac — jak głosi oficjalny 
komunikat opublikowany w 
czwartek wieczorem jednocześ 
nie w Paryżu i Waszyngtonie 
— nad tekstem układu w spra­
wie zaprzestania wojny i przy­
wrócenia pokoju w Wietnamie.

Po raz pierwszy zarówno 
strona amerykańska, jak też 
wietnamska, otwarcie i oficjal­
nie stwierdzają, że celem ko­
lejnej rundy poufnych roz­
mów będzie zakończenie prac 
nad tekstem porozumienia po­
kojowego. co oczywiście zakła­
da, że osiągnięto porozumie­
nie w sorawach zasadniczych-

Trudno w tej chwili przewi­
dywać, jak długo potrwa nowa 
faza poufnych rokowań ame­
rykańsko - północnowietnani­
skich. Nie wyklucza sie jed­
nak. że układ w sprawie za­
przestania woinv i przywróce­
nia pokoiu w Wietnamie może 
być parafowany na noczatku 
przyszłego tygodnia. Hipoteza 
ta opieka sie głównie na fak­
cie. że choć nie zostało wyzna­
czone na przyszły czwartek ko

Dokończenie na str. 2

Atak na deklarację Brandta
Przedstawioną w czwartek w 

Bundestagu deklarację rządową W. 
Brandta gwałtownie zaatakował 
rewizjonistyczny „związek wypę­
dzonych" (BDV). Natomiast z za­
dowoleniem BDV przyjął wywody 
szefa opozycji Barzela, który do­
magał się w Bundestagu dalszego 
popierania i subwencjonowania 
„ziomkostw* z dotacji publicz­
nych.

Decyzja Australii
Labourzystowski rząd Australii 

zrewidował zasady handlu z Rode 
zją Południową. Odtąd żadne towa 
ry nie mogą być importowane z 
Rodezji Południowej bądź ekspor­
towane tam bez zezwolenia władz 
australijskich.

Pompidou powrócił z Afryki
Prezydent Francji, Georges Pom 

pidou. zakończył podróż na Czar­
ny Ląd i wczoraj opuścił Addis 
Abebę, udając się w drogę powrot 
na do kraju. W Etiopii prowadził 
on rozmowy z 80-letnim cesarzem 
Halle Selassle na temat stosunków 
gospodarczych i kulturalnych z 
Francją oraz sytuacji międzynaro­
dowej.

Węgierska wizyta w Finlandii
Na zaproszenie Fińskiej Partii 

Socjaldemokratycznej przybyła do 
Helsinek delegacja Węgierskiej So

„Głosu Wielkopolskiego'*
m. in. zawierać będzie:

• publikację na terrat 
inwestycyjnych przyspie­
szeń w pow. chodzieskim i 
rolniczych sukcesów tego 
powiatu,

• kolejny artykuł z cy­
klu „Życiorysy współczes­
ne” — tym razem o ludziach 
z poznańskiego „Pometu”.,

• dalsze wypowiedzi w 
ramach publikacji pt. „Mło­
dzi ,wobec przyszłości”,

• dokończenie relacji o 
kulisach wyzwolenia War­
szawy,
• korespondencję z poby­

tu wysłannika „Głosu” z 
Chórem Kurczewskiego w. 
NRF.

Ponadto w niedzielnym. 
wydaniu znajdą czytelnicy:

• felieton, ,'
• fragment prozy z książ-' 

ki przygotowywanej do dru-i 
ku.

• krzyżówkę — tym ra­
zem z nagrodami PGL „Ko­
ziołki”,

• informacje z sobotnich 
imprez sportowych.
Cena niedzielnego wydania

1 ZŁOTY

' westorów za oszczędne i efek- 
i tywne wydatkowanie środków 

; inwestycyjnych. Resorty i ra- 
■ dy narodowe zostały zobowią­
zane do weryfikacji zadań in- 

j westycyjnych przewidzianych 
do realizacji w latach 1974/75 
pod kątem możliwości uzyska­
nia zaplanowanych efektów 

' produkcyjnych i usługowych 
; w rezultacie bardziej intensyw 
[ nego wykorzystania majątku 

• trwałego, lub zastępowania bu 
! dowy nowych obiektów moder 
I nizacją istniejących urządzeń-

Zakończenie 
polsko-wietnamskiej 
sesji gospodarczej

19 bm. zakończyła się w War­
szawie doroczna III sesja pol­
sko-wietnamskiej komisji współ 
pracy naukowo-gospodarczej i 
naukowo-technicznej. Delegacji 
wietnamskiej przewodniczył 
członek Biura Politycznego KC 
Partii Pracujących Wietnamu, 
wicepremier DRW — Le Thanh 
Nghi; polskiej — członek Biu­
ra Politycznego KC PZPR, wi­
cepremier — Józef Tejchma.

W wyniku rozmów, w czasie 
których podkreślono z zadowo­
leniem dalszy rozwój brater­
skiej współpracy między naro­
dami polskimi i wietnamski­
mi, podpisana została umowa 
o pomocy PRL dla Wietnamu 
na r. 1973.

Jednocześnie podpisano pro­
tokół z przebiegu sesji, obejmu­
jący zalecenia dotyczące roz­
woju współpracy gospodarczej 
i naukowo-technicznej, a także 
umowę handlową między PRL 
a DRW na 1973 r. (PAP)

STAĆ NAS NA WIĘCEJ

Dodatkowa produkcja wartości
ponad 50 min od „Cegie!szczaków“

Uwaga kierownictwa partii i rządu ciągle koncentruje Hę 
m. in. na sprawach gospodarczych. Chodzi przede wszy­
stkim o szybsze i pełniejsze zaspokojenie potrzeb społecz­
nych wszystkich Polaków, do czego konieczne jest przyspie­
szenie ekonomicznego rozwoju kraju.
W atmosferze działania na

|-rzecz podniesienia rani 
czynnika gospodarczego

ejalistycznej Partii Robotniczej, 
której przewodniczy członek Biu­
ra Politycznego KC WSPR Valeria 
Benke.

Porozumienie iracko-syryjskie
Na rokowaniach w Damaszku 

osiągnięto porozumienie w sprawie 
wypłaty przez Irak rekompensaty 
za transportowanie irackiej nafty 
rurociągiem przebiegającym przez 
terytorium Syrii — poinformował 
przewodniczący delegacji syryj­
skiej wicepremier — Muhammad 
Hejdar.

Dzień solidarności z Wietnamem
Z inicjatywy 52 postępowych or 

ganizacji francuskich dzień 19 sty 
cznia ogłoszono dniem solidarno­
ści z narodem wietnamskim. Orga 
nizatorzy stawiają za główny cel 
zbiórkę środków na fundusz po­
mocy Wietnamowi.

Przed X Zjazdem ZKJ
Na posiedzeniu Biura Wykonaw 

czego Prezydium Związku Komu­
nistów Jugosławii omówiono przy 
gotowania do czwartej konferen­
cji X Zjazdu ZK.J. Postanowiono 
zaproponować prezydium, aby 
czwarta konferencja ZKJ odbyła 
się w drugiej połowie kwietnia 
1973 r. w Belgradzie.

Opozycja w Boliwii
Z Boliwii donoszą o utworzeniu 

tam Ruchu Jedności Narodowej — 
opozycyjnej organizacji, która sta 
wia sobie za cel walkę przeciwko

rangi tego
rozwo

ju kraju, toczą się obrady Kon­
ferencji Samorządów Robotni­
czych w zakładach pracy Wiel 
kopolski. Wczoraj nad ustale­
niem tegorocznych zadań obra

polityce reżimu płk. Hugo Banze- 
ra. Manifest Ruchu Jedności Naro 
dowej stwierdza, że polityka terro 
ni rządu Banzera prowadzi do 
„wietnamlzacji Boliwii" oraz do­
maga się przywrócenia rządów de 
mokratycznych.

Proces „Tupamaros"
Jak donoszą z Montevideo, roz­

począł sie tam kolejny proces u- 
czestników partyzanckiego ruchu 
„Tupamaros”. Przed sadem stanę 
ło 11 osób, oskarżonych o „dzia­
łalność wywrotową” oraz zamiar 
obalenia rządu prezydenta Borda- 
berry’ego. Według nieoficjalnych 
danych, od czasu objęcia władzy 
przez Bordaberry’ego aresztowano 
w Urugwaju ponad 6 tys. osób. 

Pięćdziesięciolecie „AerofłotiT
W lutym br. radziecki „Aero- 

Hot” — największe w świecle 
przedsiębiorstwo transportu lotni­
czego — obchodzić będzie pięćdzie 
sięciolecłe swojej działalności. 
Pierwsza linia jaką zaczął obsługi 
wać przed pięćdziesięciu laty 
„Aerofłot" liczyła niewiele ponad 
400 km długości. Obecnie łączna 
długość samych tylko linii krajo­
wych „Aerofłotu” wynosi ponad 
700 tys. km.

FAF RADIO INF. Wt TEt EFONEM

dowali członkowie KSR w za­
kładach „Cegielskiego”.

Zaproponowany przedsię­
biorstwu przez zjednoczenie 
plan przewidywał wykonanie 
produkcji i jej sprzedaż war­
tości prawie 5.5 miliarda zło­
tych. Po dokładnym przeana­
lizowaniu swoich możliwości 
załogi fabryk wchodzących w 
skład przedsiębiorstwa stwier­
dziły. że możliwa jest produk­
cja wartości ponad 50 min zł 
wyższa niż wyznaczone zada­
nia planowe. Postanowiono, 
aby właśnie taka wartością do 
datkowej produkcji odpowie­
dzieć na apel Sekretariatu KC 
PZPR i Prezydium Rządu. Zo­
bowiązanie to jest tym cen­
niejsze, że dynamika wzrostu 
produkcji w HCP wynosi 10,5 
proceht w stosunku do roku 
ubiegłego, co daje produkcie 
wyższą o 555 min zł. „Cegielski” 
wyprodukuje w tym roku sze 
reg nowych wyrobów. Podjęta 
zostanie m. in- produkcja ośmio 
cylindrowych silników okręto­
wych głównego napędu b mo­
cy 23 300 KM. Będzie to naj­
większy silnik produkowany w 
tych zakładach. Wykonane zo­
staną też pierwsze egzemnl^- 
rze silników o mocy 3 250 KM 
dla lokomotyw, produkowa­
nych na licencji Fiata. Pro­
wadzone będą w tym roku ora 
ce nad orzygotowaniem doku­
mentacji techniczno! dla pod-
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Nowe władze komitetów
powiatowych PZPR w Wielkopolsce

Węzłowe problemy życia kraju kMjńi&A)

Jak już Informowaliśmy, w Wielkopolsce odbyły się 18 bm. kon­
ferencje sprawozdawczo-wyborcze PZPR w 12 powiatach i dziel­
nicy Poznań — Wilda. Konferencje dokonały wyboru nowych ko­
mitetów powiatowych które oowołały egzekutywy komitetów po­
wiatowych i ich sekretariaty Poniżej zamieszczamy składy nowo 
wybranych sekretariatów KP PZPR i KD Poznań — Wilda.

CHODZIEŻ: I sekretarz — Konrad Purgiel, sekretarze: Marian 
Promiński, Antoni Maczyński, Edward Ekiert;

GOSTYŃ: I sekretarz - Cezary Kowalak, sekretarce: Stanisława 
Duda, Teofil Gemza. Stanisław Sowicki;

KALISZ: I sekretarz — Zdzisław Ranlś, sekretarze: Czesława 
Adamus, Stanisław Jeziorski, Jan Wilner;

KOŁO: I sekretarz — Zenon Majtka, sekretarze: Edmund Janow­
ski, Wiesław Pacia, Idzi Szkudlarek;

KOŚCIAN: I sekretarz — Czesław Gałgan, sekretarze: Jadwiga 
Bąk, Henryk Kaliszewski, Henryk Michalczak;

NOWY TOMYŚL: I sekretarz — Stanisław Komorniczak, sekre­
tarze Janina Halec, Mirosław Łysakowski, Józef Ziółkowski;

OSTRÓW: I sekretarz — Jan Majerczak, sekretarze: Antoni 
Buksakowskl, Józef Czubak, Zdzisław Pluciński;

PIŁA — TRZCIANKA: I sekretarz — Marian Cybulski, sekreta­
rze: Sylwester Chęciński, Stanisław Hanc, Jan Jankowski, Edward 
Stawny;

KD POZNAŃ — WILDA: I sekretarz — Kazimierz Wlderskl, se­
kretarze: Henryk Gizyński, Czesław Nowak, Danuta Włodarczyk;

PLESZEW: I sekretarz — Alojzy Staszewski, sekretarze: Bro­
nisław Grala, Władysław Józefiak, Jerzy Mazurek;

ŚRODA: I sekretarz — Leon Orlikowski, sekretarze: Jan Dym- 
ski, Jerzy Marcinkowski. Damian Zieliński;

WĄGROWIEC: I sekretarz — Bogusław Pawlaczyk, sekretarze: 
Jan Hoffman, Walerian Łaszewski, Bolesław Owczarzak;

WOLSZTYN: I sekretarz — Zygmunt Marcinkowski, sekretarze: 
Ludwik Bogielczyk. Czesław Olejnik.

na warsztacie komisji sejmowych
Szeroki wachlarz problemów związanych z realizacją za­

dań szybkiego rozwoju kraju podejmują w br. komisje sej­
mowe. Ich plany pracy przewidują systematyczne zapozna­
wanie się z resortową oceną poszczególnych spraw, proble-
mów i dróg przezwyciężania 
cję z poselską opinią, opartą
Tak np. Komisje Przemy­

słu Ciężkiego i Maszynowego 
oraz Rolnictwa i Przemysłu 
Spożywczego wspólnie doko­
nają oceny stanu i organiza-

Trwają poszukiwania
kutra „UST-119”

Już czwarty dzień trwają na Bał
tyku poszukiwania zaginionych 
trzech rybaków z kutra „UST-113”.

Informacja podana przez radio­
stację w Karlskrona o dostrzeże­
niu 18 bm. kutra przez bliżej nie 
określony statek szwedzki w odle 
głości 35 mil morskich od brzegów 
szwedzkich spowodowała przenie-

trudności oraz ich konfronta- 
m. in. o badania terenowe.
cji zabezpieczenia potrzeb rol­
nictwa w maszyny rolnicze i 
części zamienne.

Wiele uwagi poświęci się 
pracy przemysłu lekkiego, de 
cydującego o dobrym zaopa­
trzeniu rynku w wyroby orze 
mysłowe. Komisja Przemysłu 
Lekkiego dokona m. in. oceny 
zaopatrzenia rynku w obuwie, 
odzież i wyroby dziewiarskie.

Potrzebom kadrowym rolnictwa 
poświęcone ma bvć specjalne po­
siedzenie Komisji Rolnictwa i 
Przemysłu Spożywczego z udzia­
łem przedstawicieli Komisji Nauki 
i Postępu Technicznego. Aktualne 
problemy rozwoju pracy nakład­
czej oraz Inwestycji usługowych

mierza przedyskutować perspekty 
wiczny program rozwoju komuni­
kacji samochodowej.

Wiele uwagi poświęcą ko­
misje problemom socjalnym, 
wychowania, oświaty i kultu­
ry. Komisja Pracy i Spraw 
Socjalnych omówi tegoroczny 
rządowy program socjalny z 
uwzględnieniem nowych zasad 
finansowania akcji socjalnej. 
Wspólnie z przedstawicielami 
innych komisji, zajmie się ona 
tez sprawą zaostrzenia Walki 
z pijaństwem i alkoholizmem. 
Plan Pracy Komisji Zdrowia i 
Kultury Fizycznej przewiduje 
ocenę przygotowań resortu do 
wprowadzania zintegrowanego 
systemu opieki zdrowotnej i 
poprawy opieki nad pacjen­
tem oraz analizę przyczyn ab-

sienie poszukiwań ten rejon.

Program rozwoju kultury 
i dalszej działalności WTK

Przedyskutowanie projektu długookresowego programu 
rozwoju kultury w Wielkopolsce było głównym tematem 
wczorajszego plenarnego zebrania zarządu Wielkopolskiego 
Towarzystwa Kulturalnego. W obradach uczestniczyli także 
przedstawiciele Komitetu Wojewódzkiego PZPR z sekreta­
rzem Janem Pawlakiem.
Zabierając głos w dyskusji 

nad programem rozwoju kul­
tury i działania WTK członko­
wie zarządu WTK i zaproszeni 
goście, mówili m.in. o sprawach 
upowszechniania kultury na 
wsiach, problemach środowisk 
kulturotwórczych i społeczne­
go ruchu kulturalnego — szcze 
gólnie na terenie wojewódz­
twa. a także o konieczności do­
stosowania programu działania 
do wymagań i potrzeb ludzi, 
zamieszkujących daleko od sie 
dzib profesjonalnych instytucji 
kulturalnych. Prezes zarzadu 
WTK Jerzy Męczyński zapew­
nił plenum, że uwagi dysku­
tantów znajdą w ostatecznej 
redakcji programu należyte 
odbicie.

Zarzad WTK wysłuchał rów 
nież informacji o odbytym w 
Poznaniu wyjazdowym posie­
dzeniu Kolegium Ministerstwa 
Kultury i Sztuki podczas ktć 
rego szczegółowo omówiono 
wszelkie istotne w tej dziedzi­
nie problemy Poznania i. woje ­
wództwa. Zagadnienia udziału 
wielkopolskiej kultury w Ro­
ku Nauki Polskiej stanowią bar 
dzo ictntnv odcinek działania

WTK. W opracowanym oddziel 
nie nrogramie nod hasłem 
„Człowiek — Kultura — Nau­
ka” starano się dać — przez 
realizacje konkretnych zamie­
rzeń — odpowiedź na dwa za­
sadnicze pytania: co środowi­
sko kulturalne może zrobić dla 
nauki i czego od niej powinno 
oczekiwać (popularyzacja wiel 
kopolskich uczonych i ich osiae 
nieć, badania dziejów i współ­
czesnych problemów kultural­
nych regionu itp.k

Plenum zarządu WTK za­
twierdziło ten program, po 
czym aktywnym działaczom To 
warzystwa wręczono — z oka-

Od godzin rannych 19 bm. był on 
„przeczesywany” przez jednostki 
Polskiego Ratownictwa Okrętowe­
go oraz samolot zwiadowczy. Po­
szukiwania utrudnia gęsta mgła na 
całym Bałtyku.

Do godzin wieczornych 19 bm. 
poszukiwania kutra między Born- 
holmem i brzegami Szwecji nie da 
ły rezultatów i nie potwierdziły 
informacji radiostacji w Karlskro 
na.

Trzej rybacy z „UST-119” znaj­
dują się w morzu już 6 dzień. Wy­
płynęli oni z Ustki 14 bm. w godzi 
nach popołudniowych, a ich po­
wrót do portu planowany był na 
15 bm. o godz. 22. Załogi jednostek 
ratowniczych nie schodzą ze swo­
ich posterunków w .dzień i w no­
cy, nie tracąc nadziei na odnale­
zienie zaginionych. (PAP)

— lo jeden 
nych przez 
cworczoścj, 
Rzemiosła.

z tematów zaplauowa- 
Komisję Drobnej Wy- 
Społdzieiczosci Pracy i 
Komisja Handlu We-

sencji chorobowej.
Aktualny system 

do szkół wyższych 
ność wychowawcza

rekrutacji 
i działal- 

uczelni,

zji minionego 
nia WTK — 
i pamiątkowe 
staci grafiki 
kiego, (z)

10-lecia istnie- 
listy pochwalne 
nagrody, w po- 
Leszka Kostec-

Optymistyczne 
wieści z Paryża

Dokończenie ze str 1
lejne plenarne posiedzenie 
konferencji paryskiej w spra­
wie Wietnamu, ale rzecznicy 
wszystkich czterech delegacji 
dali wyraźnie dó zrozumienia, 
że posiedzenie odbędzie się — 
tylko dokładny termin nie zo­
stał ustalony.

Uważa się, że termin posie­
dzenia jest uzależniony od koń 
cowych rozmów Le Duc Tho — 
Kissinger w sprawie porozu­
mienia pokojowego. (PAP)

Wykonanie wyroków 
na zabójcach J. Gerharda

wnętrznego zajmie się m. in. u- 
sprawmeniami w organizacji nan- 
dlu i gastronomii. Komisja Gospo­
darki Morskiej i Żeglugi, z udzia­
łem przedstawicieli Komisji: Han­
dlu Zagranicznego i Spraw Zagra­
nicznych, przeanalizuje program 
rozwoju gospodarki morskiej — w 
świetle współpracy resortów żeglu 
gi i handlu zagranicznego. Komi­
sja Komunikacji i Łączności za-

efekty nauczania w szkołach 
średnich — to niektóre z te­
matów, jakimi zajmą się ko­
misje: Nauki i Postępu Tech­
nicznego oraz Oświaty i Wy­
chowania.

Komisja Spraw Wewnętrz­
nych i Wymiaru Sprawiedliwo 
ści podejmie ważny temat, 
trybu załatwiania spraw oby­
wateli przez administracje.

PAP

Goście z Bułgarii
Na zaproszenie Ogólnopolskiego 

Komitetu FJN gości w naszym kra 
ju delegacja lektorów Rady Na­
rodowej Frontu Ojczyźnianego 
Bułgarii. Delegacja: prof. dr G ł— 
no Conkow i prof. dr. Jor­
dan E n e w, spotkała się w czwar 
tek w Poznaniu z członkami se­
kretariatu WK FJN. Tego samego 
dnia prof. dr J. Enew wygłosił w 
Wieczorowym Uniwersytecie Mar- 
ksizmu-Leninizmu odczyt pt. 
„Węzłowe problemy rewolucji 
naukowo-technicznej w Bułgarii0.

Wczorajszy odczyt, który wygło­
sił w Instytucie Nauk Politycz­
nych UAM prof. dr G. Conkow, 
dotyczył roli Frontu Ojczyźniane­
go w integracji społeczeństwa w 
Bułgarii. Delegacja zwiedziła tak­
że wczoraj Poznańską Fabrykę 
Maszyn Żniwnych. Odbyło się tam 
spotkanie w ramach ośrodków wie 
dzy obywatelskiej.

Goście odwiedzą także powiat 
wągrowiecki, w którym spotkają 
się z aktywem powiatowym FJN 
oraz zwiedzą Kopalnię Soli w Wap 
nie i kombinat rolny w Gołańczy.

Na zakończenie pobytu na Ziemi 
Wielkopolskiej goście zwiedzą Poz­
nań. (o-a)

Finał giełdy odzieżowej
Wczoraj o godz. 16 w hali nr 9 

MTP zakończono giełdę odzieżową 
na której przemysł przedstawił 
swą ofertę na sezon jesienno-zi­
mowy 1973 wartości około 5 milio­
nów zł. Jak wynika z informacji 
uzyskanych w Zjednoczeniu Prze­
mysłu Odzieżowego giełda cieszy­
ła się sporym zainteresowaniem 
handlowców. Kupili oni m. in. 
przeszło milion sztuk okryć męs­
kich i chłopięcych i mniej więcej

50 min od „Cegielszczaków
tyleż samo okryć damskich i 
częcych oraz 600 000 sztuk 
męskich.

Szczególnym powodzeniem

dziew 
ubrań

cieszy

Dokończenie
jęcia produkcji

ze str. 1
silników dla

lokomotyw o mocy 3 uuu łLM 
oraz nowych lypuw silników 
agregatowych. Z zakłaaow „Ce. 
gieisKiego” wyjdą tez w tym 
roku nowe typy wagonow re­
stauracyjnych, saionek oraz 
Kuszetek. Podjęta tez zostame 
produkcja nowycn typów 
obrabiarek oraz sprężarek.

Dla wykonania tych zadań 
konieczne jest poczynienie in-

Chemicznych „Metalchem” wy 
produkują ponad swoje zada­
nia planowe — automatyczne 
maszyny do produkcji wyro­
bów z tworzyw sztucznych o 
wartości 3 min zł. Natomiast 
Poznańska Fabryka Łożysk 
Tocznych da w bieżącym roku 
ponadplanową produkcję war­
tości 6 min zł. (k)

ły się damskie ubiory z bistoru i 
tutaj oferta mogła być z powodze­
niem wyższa. Słabsze wyniki zano-
towano zakręcie sprzedaży!
płaszczy damskich i dziewczęcych, 
spodni oraz ubrań chłopięcych.

Duże zainteresowanie handlu 
wzbudziła odzież o wyższym stan­
dardzie po raz pierwszy prezento­
wana na tego typu giełdzie. Han­
del zakupił niema! wszystkie z pre 
zentowanych wzorów, (ad)

westycji 
tych. W 
oddanie 
kalnych,

wartości 4o2 min zło­
tej kwocie mieści się 
awóch blokow miesz- 

rozpoczęcie budowy
bloku na Ratajach i w Śremie 
oraz podjęcie budowy ośrod­
ka sanatoryjno-wypoczynko­
wego w Rabce i Dąbkach.

W dyskusji podkreślono, że 
wszystkie te zadania są możli­
we do wykonania, ale będzie 
to wymagało wzrostu wydaj­
ności oraz poprawy organiza­
cji pracy. Wiele uwagi poświę 
cono tez gospodarce materiale 
wej a szczególnie koniecznoś­
ci poprawy rytmiczności dos-

Posiedzenie Prezydium Rządu

W górach 
pada śnieg

W piątek na całym obszarze woj. 
krakowskiego wystąpiły ciągłe 
opady śniegu Szczególne ich nasi 
lenie zanotowano w rejonach gór­
skich i podgórskich.

Dla licznych miłośników nar­
ciarstwa Jest to niewątpliwie ra­
dosna wiadomość ale warto zaz­
naczyć, że ostatnie opady, nie po­
prawiała Jeszcze w zasadniczy spo 
sób warunków narciarskich w gó­
rach. w Tatrach brak jeszcze oko­
ło metra śniegu, aby można było 
dobrze przygotować nartostrady

Na Klimczoku, Skrzycznem. Plis 
ku Wielkiej Raczy i Baraniej Gó­
rze spadło ponad 10 cm śniegu,

Natomiast w całym górskim paś-

Jak wiadomo, wyrokiem Sądu Wojewódzkiego dla m. st. 
wy zostali skazani na karę śmierci z pozbawieniem praw 
nych na zawsze Zygmunt Garbać ki urodzony 23 3. 1945 r. 
nówku i Marian Roman Wojtasik urodzony 5. 8. 1946 r. w 
wie za dokonanie w Warszawie w dniu 20 sierpnia 1971 r. 
rabunkowym zabójstwa Jana Gerharda.

GarbacM i Wojtasik, działając
według uzgodnionego planu.
podstępnie do i 
Gerharda, posła 
znanego pisarza 1
nego tygodnika 
czym metalowym

mieszkania 
na Sejm 

I redaktora

weszli 
Jana 
PRL, 

nacze!
„Forum”: po 

narzędziem ude
czyli go kilkakrotnie w głowę, po 
wodując wleloodłamowe złamanie 
kości czaszki i rozległe ogniska 
stłuczenia mózgu Następnie, gdy 
w wyniku zamroczenia Gerhard 
upad! na podłogę — sprawcy za­
dali mu sztyletem 4 rany kłute w 
okolicy serca. Ponieważ ofiara ich
dawała 
cisnęli 
da, w 
śmierć.

Jeszcze znaki życia — za- 
pętlę na szyi Jana Gerhar- 
wyniku czego poniósł on

Bezpośrednio po tym
sprawcy plądrowali mieszkanie, z 
którego zabrali czeki podróżnicze, 
garderobę 1 biżuterię wartości ok.
9.000 Zł.

Tymże wyrokiem obaj sprawcy

Orlickich ko- 
aż po Góry 
Świeradowa- 
nie pada.

mie Sudetów od Gór 
ło Dusznik-Zdroju 
Izerskie w rejonie 
-Zdroju śnieg nadal

HUMOR I SATYRA

— Trzeba być kompletnie zwariowanym, żeby w nocy, we 
mgle I przy takiel gołoledzi olć kawę na środku ulicy.
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Izlslelsry serwie intormaryjn’ 
opracował Witold de Mezet

Warsza- 
publlcz- 
w Mila- 
Warsza- 
w eelu

taw materiałowych 
jakości.

oraz ich

zostali skazani także za dwukrot­
ne dokonanie napadu na obywa-

O podejmowaniu 
zan produkcyjnych, 
odpowiedzią na list

zobowią- 
będących 
Sekreta-

teli w celu ich 
za włamanie 
szkolnej stacji 
dów studium

obrabowanla oraz 
do pomieszczeń 

obsługi samocho- 
wojskowego Poli­

techniki Warszawskiej, skąd skra- 
dll różne części samochodowe oraz 
dowody rejestracyjne samocho­
dów.

Ponadto Zygmunt Garbackl zo­
stał skazany za 16 przypadków 
kradzieży (względnie kradzieży po 
łączonych z włamaniem) — doko­
nanych na przestrzeni lat 1969 — 
1971 na szkodę studentów Polltech 
nikł Warszawskiej. Technikum Bu 
dowlanego. administracji Politech­
niki Warszawskiej i Innych.

Również Wojtasik został nadto 
skazany za 4 Inne przestępstwa 
pospolite na odpowiednie kary.

Sąd Najwyższy nie uwzględnił 
rewizji obrońców Garbackiego i 
Wojtasika 1 wyrokiem z dnia 27 
września 1972 r. utrzymał w mocy 
zaskarżony wyrok Sądu Woje­
wódzkiego.

Rada Państwa nie skorzystała z 
prawa łaski w stosunku do obu 
oskarżonych.

Wyrok został wykonany.
PAP

riatu KC PZPR oraz Prezy­
dium Rządu, meldują dalsze 
wielkopolskie zakłady produk­
cyjne.

Załoga Poznańskiego Przed­
siębiorstwa Instalacji Przemy­
słowych podjęła się wykonać 
dodatkowo prace instalacyj- 
no-montażowe wartości 8 min 
złotych.

Zakłady Budowy Maszyn

Dokończenie ze str. 1 
możliwości rozwoju produkcji 
i usług w drodze pozainwesty- 
cyjnych posunięć techniczno- 
organizacyjnych, a jeśli te oka 
żą się niewystarczające — w 
drodze inwestycji typu moder 
nizacyjnego.

Na wniosek ministra handlu 
wewnętrznego i usług Prezy­
dium Rządu podjęło decyzję 
w sprawie dostaw na rynek w 
1973 r. towarów nowych bądź 
w istotny sposób unowocześ­
nionych. Zgodnie z nią mini­
strowie resortów gospodar­
czych powinni w bieżącym ro­
ku zapewnić znaczny wzrost 
dostaw tego rodzaju artyku­
łów. W decyzji określono dla 
każdego resortu konkretne 
listy towarowe nowości pro­
dukcyjnych, a także wskaźni­
ki udziału wyrobów nowych 
lub zmodernizowanych w ogól 
nym planie dostaw rynko­
wych. W przypadku przemy­
słu lekkiego i maszynowego

wyrobów nowoczesnych i lep­
szych jakościowo, a tym sa­
mym szczególnie poszukiwa­
nych na rynku, stanowi dla 
wszystkich producentów jedno 
ze szczególnie ważnych tegoro
cznych zadań, 
ministrów do

Zobowiązano 
zapewnienia

udział ten' powinien
22-26 proc.

Podkreślono, 
wprowadzenie

wynieść

że 
do

pierwszeństwa w przydziałach 
surowców, maszyn i urządzeń, 
przedsiębiorstwom zwiększają­
cym produkcję uzgodnionych 
z handlem artykułów nowych 
i zmodernizowanych.

Na posiedzeniu omówiono 
także zagadnienia dotyczące 
lepszego przystosowania naszej 
floty handlowej do transpor­
tu ropy drogą morską.

Prezydium Rządu rozpatrzy­
ło projekt ustawy o utworze­
niu Urzędu Energii Atomo­
wej. Powstanie on w miejsce 
dotychczasowego urzędu pełno 
mocnika rządu do spraw wy­
korzystania energii jądrowej. 
Zmiana ta podyktowana jest 
przewidywanym rozwojem wy 
korzystania energii atomowej 
w naszej gospodarce. Nowy u- 

rząd będzie mógł lepiej reali-
szybkie zować zadania w tej dziedzi- 

prodpkcji nie. (PAP)

Po wypowiedziach zachodnioniemieckich biskupów

Sprzeciw katolików polskich

Rozdzielenie
sióstr syjamskich

W stolicy DRW. grupa lekarzy 
pod kierownictwem znanego wiet 
namskiego specjalisty, prof. Tor 
That Tunga. przeprowadziła skom 
plikowana operacje rozdzielenia 
sióstr svjamskich. W czasie ope­
racji, polegającej na rozcięcie 
zrośniętej wątroby, serce Jedne­
go z noworodków przestało bić 
dzięki natychmiastowemu, inten­
sywnemu masażowi serca, zaczęła 
ono pracować normalnie.

Obie dziewczynki czują się do-
1 brze. (PAP)

Decyzję Watykanu z czerw­
ca 1972 r., dostosowują­
cą administrację kościel 

ną w Polsce zachodniej i pół­
nocnej do zachodnich granic 
naszego państwa, hierarchia 
kościelna w NRF orzywitała 
bez entuzjazmu. Przewodniczą­
cy episkopatu zachodnionie- 
mieckiego i arcybiskup Mona­
chium, kard. Julnis Dópfner 
stwierdził wprawdzie w ofi­
cjalnym oświadczeniu ogłoszo­
nym w dniu 29 czerwca 1972 r.. 
że „Konferencja biskupów nie­
mieckich respektuje decyzje 
Stolicy Apostolskiej opartą na 
motywach duszpasterskich" — 
do tego jednak dodał, że układ 
NRF — PRL jest elementem 
modus vivendi. tzn. rozstrzy­
gnięciem opartym na tymcza­
sowym. prowizorycznym kom- 
oromisie. a nie trwałej podsta­
wie.

Takie stanowisko kard. Dóp­
fnera godzi Dośrednio w decy­
zję watykańską, ta bowiem re­
guluje sprawę polskiej adminis 
tracji kościelnej w dostosowa­
niu do granjcy na Odrze i Ny­
sie — raz na zawsze, w sposób 
definitywny i trwały.

Co więcej, przewodniczący 
episkopatu NRF oo sugestii, 
że wszystko jeszcze może ulec 
zmianie, ubolewa nad losem 
przesiedleńców, których zgod­
nie z nomenklaturą rewizjoni­
styczną określił mianem „wy­
pędzonych”; jeszcze wiecej. za­
powiedział dalsze utrzymywa­
nie odrebnei administracji koś 
cielnej w NRF dla przesiedleń 
ców co fest oczywistym prze­
jawem rewizjonizmu i jest też 
sprzeczne z decyzja watykań­
ska

Stanowisko zachodnionie- 
mieckiej hierarchii kościelnej

poddały krytyce polskie pisma 
katolickie a wśród nich wyda­
wany przez Stowarzyszenie 
„Pax” — „Wrocławski Tygod­
nik Katolików". Poza wspom­
nianym wyżej oświadczeniem 
kard. Dópfnera „WTK” skry­
tykował również utrzymana w 
tonacji rewizjonistycznej wy­
powiedź biskupa H. Janssena. 
M.in. wystąpieniom obu hierar 
chów przeciwstawili się na ła­
mach „WTK” (z 19. XI. 1972 r.) 
ks. D. Pyka działacz Śląska 
Opolskiego; dr St. Potocki, dy­
rektor Instytutu Bałtyckiego w 
Gdańsku: M. Zientara-Malew- 
ska, pisarka i działaczka War­
mii i Mazur oraz mec. P. Kwo 
czek. b. prezes Dzielnicy I 
Związku Polaków w Niem­
czech.

Na wyrażone przez „WTK*
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Dłuższy krok 
w gnieźnieńskich butach
Zanim przecięto wstęgi, 

wygłoszono okoliczno­
ściowe mowy i nowy 

zakład oficjalnie otworzył 
podwoje, miał już na swoim 
koncie równe 200 min zł. Wy­
pracowano je w warunkach 
prowizorycznych, w nieukoń- 
czonych halach, w szkolnych 
warsztatach, słowem gdzie się 
udało wygospodarować nieco 
miejsca. Gdyby się trzymano 
ściśle harmonogramu inwesty­
cji, można by oczekiwać gnieź 
nieńskiego obuwia nie szybciej 
niż w tym miesiącu (!).

Poniosły wszakże jednych 
ambicje, inni po prostu praco­
wali lepiej niż dobrze. A efekt 
mamy świeżo w pamięci. Choć 
to już rok, gdy z taśm wiel­
kopolskiej „jedynaczki” zeszły 
pierwsze, opatrzone firmowym 
znakiem WZO, partie obuwia.

Wielkopolskie Zakłady Obu­
wia — bo o nich mowa — na­
leżą do fabryk najnowocześ­
niejszych w kraju. Pod wzglę­
dem wielkości produkcji zaj­
mują także miejsce niepośled­
nie (bieżący rok — 4,5 min par 
obuwia). Oczywiście gdy mie­
rzyć tą wielkością, nie mogą 
się równać z Radomiem, 
Chełmkiem czy Otmętem, głó­
wnymi dostawcami owych 110 
min par obuwia wytwarzane­
go co roku przez nasz prze­
mysł. Wszak mając do dyspo­
zycji najnowszą technologię 
młody zakład nie powinien 
się uląc renomowanej konku­
rencji, atut nowoczesności, 
którym dysponuje ma bowiem 
wagę niemałą.

Tak to właśnie ujęto podczas 
dyskusji na niedawnej Powia­
towej Konferencji Sprawo­
zdawczo-Wyborczej PZPR w 
Gnieźnie. Ocena, jaką wysta­
wiono tam załodze Wielkopol­
skich Zakładów Obuwia, mo­
gła przyprawić o zazdrość nie­
jednego dyrektora fabryki. 
Wszak osiągnięciami młodego 
zakładu nikt się nie zachłys­
tywał, akcentowano raczej to, 
co załogę niebawem czeka, a 
więc przede wszystkim konie­
czność wcześniejszego osiąg­
nięcia pełnej zdolności pro­
dukcyjnej, poprawy jakości 
wytwarzanych wyrobów, roz­
ładowania nieprawidłowych 
zapasów, a ze spraw pozapro­
dukcyjnych, wykończenie roz­
maitych obiektów socjalnych 
i uzyskanie odpowiednich 
kwot na budowę mieszkań dla 
swoich pracowników.

Przeglądam zdjęcia z pier­
wszych dni gnieźnieńskiej fa­
bryki, zgromadzone w redak­
cyjnym archiwum. Na jednym 
z nich, zmęczone, pokryte py­
łem twarze ludzi, gęsto stło­
czonych wokół maszyn. Na od­
wrocie zdjęcia podpis: „Tym 
co najbardziej daje się obec­
nie we znaki załodze „Stelli” 
(taką nazwę nosiły wstępnie 
WZO), jest brak szatni i łaźni, 
po pracy nie ma się gdzie prze 
brać i umyć”.

Zanim zdołałem zapytać jak 
ta sprawa przedstawia się o- 
becnie, odpowiedź przyszła sa­

ma. To siedząca obok mnie 
na Konferencji Powiatowej 
przedstawicielka kobiecej wię 
kszości załogi WZO podsunęła 
mi, naprędce wyrwaną z ze­
szytu, kartkę. — Napiszcie — 
odczytałem — że przekracza­
my nie tylko wskaźniki gos­
podarcze. Zakład wybudował 
szatnie i łaźnie, własna sto­
łówka wydaje obiady 300 pra­
cownikom dziennie, mamy 
przychodnię lekarską z gine­
kologiem i laboratorium ana­
lityczne. Pracownicy mają do 
wyboru sporo imprez kultu­
ralnych (dobrze się układa m. 
in. współpraca z miejscowym 
teatrem). Zawiązały się kilku­
dziesięcioosobowy chór i zes­
pół recytatorski.

Daje ta fabryka zajęcie głó­
wnie ludziom młodym, którym 
do tej pory przychodziło pa­
trzeć na but wyłącznie z po­
zycji użytkownika. Przeciętna 
wieku nie przekracza tutaj 21 
lat, a więc należy do najniż­
szych w przemyśle. Stąd okre­
ślone zadania dla kierownic- 
wa zakładu i jego organizacji 
partyjnej: młodych trzeba nie 
tylko nauczyć zawodu, ale i 
wychować w środowisku, u- 
kształtować ich osobowość ja­
ko pracowników. Pierwszemu 
służy własna szkoła zawodo­
wa, wyposażona ponoć jak żad 
na w Polsce, drugiemu — czę­
ste w tym zakładzie zebrania 
produkcyjne poszerzonych e- 
gzekutyw partyjnych, na któ­
re zaprasza się aktyw ZMS- 
owski. To efektem tych zebrań 
było rozwinięcie socjalistycz­
nego współzawodnictwa pra­
cy (wśród jego uczestników 
najlepszymi wynikami szczycą 
się: Elżbieta Donica, Teofil 
Staniszewski, Stanisław Peł­
czyński, Władysława Bąków- 
ska). Także niedawne przyję- 
cić pfogramu poprawy warun­
ków pracy załogi, przewidują­
cego „wytłumienie” zakładu i 
sporo innych udogodnień.

Partyjny aktyw WZO stawia 
sobie teraz zadanie najambit­
niejsze: osiągnięcie już we 
wrześniu tego roku, a więc z 
trzymiesięcznym wyprzedze­
niem, pełnej zdolności produk­

cyjnej zakładu. Oznacza to, że 
w ciągu dwóch lat zwrócą się 
koszty nakładów wyłożonych 
na inwestycje, innymi słowy, 
że w przyszłym roku gnieź­
nieński zakład zacznie dawać 
zyski.

Zapytałem zastępcę dyrekto­
ra fabryki — Jerzego Kasprza­
ka, czy nie liczy się z trudno­
ściami w sprzedaży gnieźnień­
skich butów. Zakład wiadomo, 
może produkować ile chce lecz 
w ostatecznym rozrachunku 
decyduje przecież rynek. Żach­
nął się.

— Staramy się — podjął 
temat — trafić na rynek z o- 
buwiem modnym, lekkim, a 
więc takim na jakie jest zapo­
trzebowanie. Siedzimy bacznie 
wszystkie zmiany w dziedzinie 
technologii, no i—rzecz jasna— 
konkurentów, którzy także nie 
zasypiają. Jeśli zostaniemy w 
tyle, obuwia nie sprzedamy. 
Nikt się nad nami nie będzie 
roztkliwiał, że młodzi, że nie- 
d oświadczeni...

Przedstawiliśmy jeden tylko 
z gnieźnieńskich zakładów pra­
cy i jeden z wątków Konfe­
rencji Sprawozdawczo-Wybor­
czej partii w tym powiecie. 
Dziesięciotysięczńy aktyw par­
tyjny Gniezna, jego społeczeń­
stwo, ma na swoim koncie 
sporo innych dokonań. To, iż 
nasz wybór padł właśnie na 
WZO wynika przede wszyst­
kim z wymiernych efek­
tów przyspieszenia, 
które w krótkim czasie zdoła­
ła uzyskać tamtejsza organi- 
.zacja partyjna wespół z mło­
dą, ofiarną załogą.

Wśród życzeń, które składa­
no przed rokiem ambitnej za­
łodze, znalazły się i te: „Oby 
zawsze chwalono wasze buty!” 
Tkwi w tym, jeśli nie cała 
prawda o tym czego oczekuje 
się po nowej fabryce, to przy­
najmniej jej zasadniczy sens. 
Teraz zwłaszcza, kiedy przy­
spieszenie w każdej dziedzinie 
życia stało się interesem ogól­
nym i nadrzędnym. Aby inni 
mogli także wydłużyć krok, 
gnieźnieńscy „szewcy” wytwa­
rzać muszą dobre obuwie.

JERZY WALASEK

W środę 17 stycznia 1945 
roku o godzinie 15 do­
wódca 1 armii ludowe­

go Wojska Polskiego, gen. Sta 
nisław Popławski zameldo­
wał rządowi: „Warszawa wol­
na”.

Mijała dopiero osiemdzie­
siąta godzina od początku na­
tarcia głównego zgrupowania 
wojsk 1 Frontu Białoruskiego 
z przyczółka magnuszewskie- 
go. Siedemdziesiąta od chwili, 
kiedy czołgiści pułkownika 
Andrieja Paszkowa (właśnie 
tego „wągrowieckiego”) uchwy 
ciii brawurowym wypadem 
niemiecki most przez Pilicę i 
zabezpieczyli swym towarzy­
szom z 2 armii pancernej 
gwardii drogę na północ: po 
Sochaczew, dla stworzenia po 
łudniowego ramienia oskrzy­
dlającego rejon Warszawy.

Pięćdziesiąta piąta godzina 
wywalczenia przez wojska ra 
dzieckiej 47 armii północnego 
ramienia owego „kotła”.

Ale rozmach operacji war­
szawskiej — w ramach której 
zaszczytny sukces wyzwolenia 
terenu samej Warszawy za­
rezerwowany dla naszej 1 ar­
mii zapewniały jeszcze działa 
nia radzieckiej 61 armii — nie 
tylko obrócił w nicość nadzie­
je dowództwa niemieckiego na 
długotrwałe wykorzystywanie 
ruin stolicy Polski jako „Fes- 
tung Warschau”. Wywołał po 
nadto szczególny kryzys we­
wnątrz naczelnego dowództwa 
niemieckiego.

Guderianowski rozkaz odwrotu
Nim bowiem Hitler, zasko­

czony postępami ofensywy ra 
dzieckiej znad Wisły zdołał 
wieczorem 16 stycznia doje­
chać do Berlina ze swej kwa­
tery głównej w górach Tau- 
nus (skąd od połowy grudnia 
1944 roku kierował działania­
mi zaczepnymi na froncie za­
chodnim) oddziały 2 armii 
pancernej gwardii przebiły się 
spod Warki aż po Sochaczew. 
A w związku z tym szef szta­
bu generalnego naczelnego 
dowództwa sił lądowych gen. 
Heinz Guderian, już po połud­
niu 16 stycznia zmuszony zo­
stał do podjęcia samodzielnej 
decyzji o pospiesznym odwro­
cie niefnieckiego zgrupowa­
nia warszawskiego na linię 
umocnień nad Bzurą.

Co prawda i tak była to de­
cyzja spóźniona. Nawet 46 
korpus pancerny, tworzący do 
tąd trzon zgrupowania nie­
mieckiego w rejonie Warsza­
wy, teraz zaś mający dokonać 
odskoku na Bzurę, by (zacy­

Kulisy wyzwolenia Warszawy (1)

Spóźniona 

interwencj a

Sztuczne jezioro
W okolicach Sulejowa nad Pili­
cą powstaje duży zbiornik wod­
ny. Sztuczne jezioro budowane 
jest z myślą o stworzeniu rezerw 
wody dla potrzeb przemysłowe] 
Łodzi. Służyć ono będzie także 
podobnie jak podwarszawski Za­
lew Zegrzyński, celom rekreacyj­
no-turystycznym. Już za kilka mie 
sięcy nastąpi pierwsze spiętrze­
nie wody, a całkowite zakończe­
nie prac przewidywane jest w 
1974 roku. Wykonawcą budowy 
projektowane] przez Zarząd In­
westycji Zabudowy Dorzecza 
Wisły Środkowe], jest przedsię­
biorstwo „Hydrobudowa 1“ z 

Nowego Dworu.
Na zdjęciu: prace ziemne ne 

dnie przyszłego zbiornika.
CAF — fot. Zbraniecki

tujmy wspomnienia Guderia- 
na) „zapobiec szybkiemu przer 
waniu się Rosjan przez Ino­
wrocław, Gniezno, na Poznań, 
nie zdołał już przedostać się 
za kordon radzieckiego oskrzy 
dlenia.

Ale faktem jest: to sam Gu 
derian wydał i podpisał roz­
kaz do dowódcy Grupy Armii 
„A”, który spowodował od­
wrót wojsk niemieckich. Póź­
niej, w swych powojennych 
„Wspomnieniach żołnierza”’ 
tak przedstawi okoliczności 
podjęcia decyzji:

„W późnych godzinach popołud­
niowych (16 stycznia) oficerowie 
oddziału operacyjnego zameldowa­
li mi o coraz groźniej kształtują­
cej się sytuacji w rejonie Warsza­
wy i zaproponowali takie ustale­
nie linii oporu dla dalszej obro­
ny, które by wychodziło z założe­
nia, że Warszawa już znajduje się 
w rękach wroga (...) Zgodziłem 
się na przedłożoną mi propozycję 
1 — zważywszy konieczność jak 
najszybszego wydania rozkazu — 
zezwoliłem na przekazanie mego 
rozporządzenia sztabowi Grupy 
Armii „A”. Potem udałem się do 
Berlina, do Kancelarii Rzeszy, dla 
złożenia raportu Hitlerowi”.

„Łącznie z Twierdzą Warszawa"
Oto ów rozkaz, który odna­

lazłem w zespole akt sztabu 
generalnego OKH. Cytuję z 
niego tylko dwa najważniej­
sze punkty:

„1. Walną ofensywę rosyjską na 
leży powstrzymać najpóźniej na 
ogólnej linii: Wisła na wschód od 
Krakowa — pozycja „b-1” na za­
chód od Radomska, na wschód od 
Łodzi — Łowicz — Zakroczym 
(tj. wzdłuż północnego odcinka 
pozycji Rawki — Bzury). Wspom­
nianej linii pomiędzy Krakowem 
a Zakroczymiem należy bronić 
bezwzględnie, a przeciwnika, któ­
ry dokonał lub dokona w ciągu 
najbliższych dni włamań atakować 
i odpierać:

2. W ramach dyrektywy zawar­
tej w punkcie 1, dowództwo Gru­
py Armii „A” ma swobodę dzia­
łania w całym wielkim łuku Wi­
sły, łącznie z Twierdzą Warsza­
wa”.

Ten popołudniowy rozkaz z 
dnia 16 stycznia 1945 r. zawie 
rający również zgodę na opu­
szczenie „Festung Warschau” 
został rzeczywiście szybko 
(świadczą o tym adnotacje 
szyfrantów oraz centrali dale 
kopisów przekazany dowódcy 
Grupy Armii „A”, gen. Har- 
pe, który przekazał go dowód­
cy 9 armii, a ten dowódcy 46 
korpusu pancernego i komen 
dantowi „Festung Warschau”, 
gen. Weberowi.

Gniew Hitlera
Kiedy wszakże Guderian 

składał już późnym wieczo­
rem 16 stycznia raport Hitle­
rowi (który właśnie przybył z 
gór Taunus do Berlina) wy­
buchła burza.

„Podczas gdy referowałem Hi­
tlerowi sytuację i rozkazy przygo

opinie, zwierzchnictwo archi­
diecezji w Monachium zareago 
wało w specyficzny sposób. W 
biuletynie zachodnieniemiec- 
kiej agencji „Katolische Nach- 
richten Agentur” (z 28. XI. 
1972) znalazło się omówienie 
stanowiska, jakie wobec kry­
tycznych opinii „WTK” zajął 
ordynariat archidiecezji w Mo 
nachium. „KNA” infomuje:

„Ordynariat archidiecezji Mona­
chium i Freising odrzucił 27 listo­
pada br. ostre zarzuty tygodnika 
katolickiego ruchu PAX — „WTK” 
w związku z wypowiedziami prze­
wodniczącego zachodnioniemiec- 
kiej konferencji biskupów kard. 
Juliusza Dopfnera i biskupa Hildes 
heim, Heinricha* Marii Janssena na 
temat reorganizacji granic diecezji 
na terenach za Odrą i Nysą”.

Wśród zarzutów „WTK” któ 
re ordynariat „odrzucił” — in­
formuje dalej „KNA” — jest za 
fzut dotyczący używania ter­
minu „wypędzeni”. W biule­
tynie „KNA” napisano: „Biuro 
Prasowe ordynariatu Mona­
chium i Freising określa jako 
nieprawdę twierdzenie organu 
PAX-u że nie ma „wypędzo­
nych z ojczyzny”. Kto jako

przedstawiciel episkopatu za- 
chodnioniemieckiego używa le­
go słowa — pisze „WTK” — 
„nie nauczył się niczego” i „po 
dobnie jak hitlerowcy zieje 
nienawiścią do narodu polskie­
go”.

Do tych stwierdzeń agencji 
zachodnioniemieckiej ustosun­
kował się na łamach „WTK” (z 
7. 1. 1973) Jan Wagner, redak­
tor naczelny tego pisma. Zwró­
cił on uwagę na to, że w 
„KNA” sfomułowania „WTK” 
są zacytowane nieściśle. W ar­
tykule „WTK” brzmiały one 
następująco:

„Niezrozumiałe i budzące sprze­
ciw jest określenie Heimatvertriebe 
ne — wypędzeni z ojczyzny, któ­
rym posługują się zarówno re- 
wizjonistyczne organizacje prze­
siedleńcze, jak i przedstawiciele 
Episkopatu NRF jak np. bp Jans- 
sen i kard. Dópfner. Nazwa ta jest 
niewłaściwa i ukuta przez tych, któ 
rzy niczego się nie nauczyli i po­
dobnie jak hitlerowcy zieją nie­
nawiścią do narodu polskiego”.

J. Wagner zwraca uwagę na 
to że te ostatnie słowa nie od­
noszą się tu do biskupów 1ak 
sugeruje informacja „KNA”,

lecz do tych, którzy ukuli po­
jęcie „wypędzonych”. I dalej 
zapytuje: „Czy zniekształcając 
tekst wypowiedzi z „WTK” au­
torzy owej deformacji nie usta 
wiają się faktycznie na pozy­
cjach, które to zniekształcenie 
sugeruje?”

W dalszym ciągu J. Wagner 
pisze:

„W Polsce nikomu nawet na 
myśl nie przyszło negowanie ist­
nienia akcji przesiedleń wynikają­
cej z układu poczdamskiego. Nie 
negowaliśmy i nie negujemy ist­
nienia przesiedlonych. Ne­
gujemy istnienie wypędzo­
nych. Kto posługuje się poję­
ciem „wypędzeni”, ten kwestionu­
je prawomocność tego układu, a 
pośrednio i prawomocność układu 
Polski i NRF, który wychodzi od 
ustaleń poczdamskich i sankcjo­
nuje je. Obaj biskupi zachodnlo- 
niemieccy czynią to nie tylko po­
sługując się terminologią, ale 1 ar­
gumentacją zaczerpniętą ze słow­
nika rewizjonistycznego. Bp Jans- 
sen w „Pro Memoria” złożonym w 
Watykanie w maju ubr. żądał na­
wet od Stolicy Apostolskiej, „aby 
przy podejmowaniu każdej decy­
zji ówczesne wysiedlenie Niemców 
określone zostało jako bezprawie”.

Notabene spotkało, się to z nega­
tywnym stanowiskiem Stolicy Apos 
tolskiej, która podejmując decyzje 
w sprawie normalizacji polskiej ad­
ministracji kościelnej w ogóle nie 
uwzględniła tematu postulowanego 
przez bpa Janssena.

Aby nie było wątpliwości co do 
rewizjonistycznego charakteru tego 
stanowiska, dodajmy, że bp Jans- 
sen domagał się uznania przesiedlę 
nia za bezprawie nie tylko dla 
„moralnego” usatysfakcjonowania 
przesiedleńców. Kto domaga się 
uznania przesiedleń za bezprawie, 
ten — kierując się logiką tego sta­
nowiska — idzie dalej, domagając 
się przywrócenia „stanu zgodnego z 
prawem”, tzn. w tym przypadku 
— powrotu przesiedleńców na te­
reny dawnego ich zamieszkania. 
Bp Janssen żąda tego wprost, po­
stulując „żeby przynajmniej poja­
wiły się możliwości powrotu cho­
ciażby dla tych nielicznych, któ­
rzy by chcieli powrócić”.

,,Nie dajmy się zwieść temu ml- 
nimalizmowl. Treść żądania jest 
istotna, a nie jego zakres”.

Autor „WTK” wykazuje na­
stępnie, że żądanie biskupa 
Janssena jest sprzeczne z du­
chem rozpoczętej układem nor

malizacji stosunków między 
Polską a NRF. Jest ono sprzecz 
ne nie tylko ze stanowiskiem 
polskim, lecz również stano­
wiskiem, jakie w tej sprawie 
zajmuje rząd NRF.

W zakończeniu swej obszer­
nej publikacji J. Wagner pi­
sze:

„Aby sytuacja była jasna: nie 
namawiamy biskupów niemieckich 
do angażowania ich autorytetu 
duszpasterskiego do celów politycz 
nych. Z ubolewaniem musimy 
stwierdzić, że oni już to robią, zaj 
mując w dokumentach kościelnych 
stanowisko polityczne, np. nazy­
wając nasze ziemie zachodnie i pół 
nocne terenami okupowanymi (co 
sugeruje, że my jesteśmy okupan­
tami!) jak czynią to partie poli­
tyczne CDU 1 CSU. Nie chodzi o 
rezygnację z ponadpolityczności. 
Chodzi o rezygnację z zajmowane 
go stanowiska politycznego, które 
musi budzić sprzeciw w Polsce i 
które budzi także sprzeciw wielu 
katolików za Łabą. Dopóki to nie 
nastąpi, każde słowo o pojednaniu 
będzie brzmiało fałszywym tonem 
i zamiast służyć pojednaniu, fak­
tycznie będzie mu szkodziło”

M. M.

towane w celu jej opanowania -r 
pisze Guderian — wpłynął me)du 
nek radiowy od komendanta twier 
dzy warszawskiej. Z meldunku wy 
nikalo, że miasto znaduje się je­
szcze w naszym ręku, lecz ewa­
kuacja nastąpi w ciągu najbliższej 
nocy. Gdy zameldowałem o tym 
Hitlerowi, wybuchnął gniewem 1 
rozkazał utrzymać Warszawę za 
wszelką cenę. Polecił mi natych­
miast wydać odpowiednie rozkazy 
i z oburzeniem odrzucił moją u- 
wagę, że nadejdą one za późno. 
(...) Komendant chociaż otrzymał 
rozkaz jeszcze przed ewakuacją^ 
postanowił jednak ze swą słabą 
załogą wycofać się z Warszawy. 
Teraz gniew Hitlera nie znal już 
granic”.

Tak oto według relacji Gu- 
deriana, gen. Weber otrzymał 
jeszcze rozkaz pozostania w 
Warszawie, tylko go nie usłu­
chał. W rzeczywistości jednak 
taki rozkaz odwołujący ewa­
kuację, nie dotarł do Webera. 
Skąd to wiem? Z dokumenta­
cji sztabu generalnego.

Nowa wersja rozkazu
Otóż kompletna teczka doku 

mentów wydziału operacyjne­
go sztabu generalnego (każdy 
dokument posiada odrębny nu 
mer, żadnego nie brakuje), 
świadczy, że ani 16, ani 17 
stycznia 1945 roku nie przeka 
zano gen. Weberowi żadnego 
bezpośredniego rozkazu.

Natomiast egzemplarz po­
przedniego rozkazu'do dowód 
cy Grupy Armii „A” (cytowa 
nego powyżej, o swobodzie od 
wrotu na linię Rawki — Bzu­
ry, także załogi „Festung War 
schau”) nosi ślady przekreśle­
nia go kredką i adnotację Gu 
deriana:

„Nieważny — patrz nowy 
rozkaz” (Ungueltig — siehe 
neuer Befehl). ;

Rzeczywiście — jest nowy 
tekst rozkazu, a raczej nowa 
wersja poprzedniego. Różnica 
sprowadza się do kilku zale­
dwie słów. Mianowicie rozkaz 
ten żąda:

„Walną ofensywę rosyjską 
należy powstrzymać najpóź­
niej na ogólnej linii: Wisła na 
wschód od Krakowa — pozy­
cja „b-1” na zachód od Ra­
domska — Pilica do Rzeczycy 
— Mszczonów — Twierdza 
Warszawa (łącznie) — Wisła 
do Modlina” (podkr. — ZSz). 
Natomiast w punkcie 2, doty­
czącym swobody działania, 
brak wzmianki „łącznie z 
Twierdzą Warszawa”.

Dopiero o 7.40
Ale ten rozkaz, oznaczający 

odwołanie uprzedniej zcody 
na odwrót załogi „Festung 
Warschau” adresowany jest 
także wvłacznie do dowódcy 
Grupy Armii „A”. Co ważniej 
sze wszakże: nadawanie jego 
temu adresatowi przez centra 
le dalekopisów sztabu generał 
neco (kryptonim „Zeppelin I”) 
zakończono dopiero 17 stycz­
nia o godzinie 7.40.

Czyli... nawet dowódca 
Grupy Armii „A” otrzymał 
nowy rozkaz, zawierający żą­
danie utrzymywania Warsza­
wy wówczas, kiedy gen. We­
bera i iego załogi nie było iuż 
(zgodnie z poprzednim rozka­
zem) od co najmniej dwóch 
^odzin w Warszawie. (Nota­
bene: pospieszna ucieczka gar 
nizonu „Festung Warschau” 
znaczcie ułatwiła nnlękiemu 
14 pułkowi niechotv forsowa­
nie Wisły od strony Pragi).

Czyli, że Guderian pisze 
nieprawdę. Nieprawda jest, że 
Weber opuścił Warszawę 
wbrew otrzymanemu rozkazo­
wi. Ale nie tylko to. Również 
nieprawdziwie przedstawia na 
stępstwa gniewu Hitlera z po­
wodu wyzwolenia Warszawy, 
kreując się na boha+era bro­
niącego odważnie tych, na kt6 
rych „fuehrer” wyładował 
swoia wściekłość...

ZBIGNIEW SZUMOWSKI
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Na zimowe wieczory
Znamienne, jak czasem 

na najbliższych przy­
kładach śledzić można 

pewne osobliwe procesy na­
szego życia kulturalnego. Oto 
od roku 1960 publikuje swe 
książki rodowity poznaniak, 
Bogdan Rutha, człowiek o 
nader bogatym życiorysie, bo 
to i w Hiszpanii wojował, I 
w czasie okupacji gruszek w 
popiele nie zasypiał, który 
wiele widział i wiele wie, a 
co najważniejsze, umie o tym 
w sposób zgoła nietuzinko­
wy pisać, wzbogacając ży­
wą fabułę wcale niebanalną 
filozofią życiową. Pięciu swy 
mi książkami zdobył czytelni 
ka polskiego, coraz poważ­
niej pisze o nim krytyka litera 
cka. Ale w Poznaniu o tym 
autorze usłyszy sie niewiele, 
czy zgoła nic. Jakby go w 
ogóle nie było, pył powie­
trze Nie przesadzam, ujaw­
niam tylko najzwyczajniej sy­
tuacje mocno drażniącą. A 
to na marginesie nowei ksią 
żki tegoż autora, wydanej 
przez Wydawnictwo Literackie 
w Krakowie, tomu doskona­
łych ooowiadań — „Nasze 
ciekawe czasy". Autor nawra 
ca tam do własnych przeżyć, 
pisze o walkach w Hiszpanii, 
ukazuje rozkwit hitleryzmu 
w Niemczech z kolei zaś sora 
wy okupacyjne w Polsce, jak 
też zdarzenia z pierwszych 
lat powojennych. Od strony 
fabularnej są te opowieści 
bardzo interesujące, od stro­
ny artystycznej pisane dobrą 
polszczyzną, z duża znaio- 
mościa rzemiosła, podbudowa 
ne doświadczona wykładnią 
życiową. Pod pozornym nie­
kiedy chłodem, świadomym 
pisarsko, kryje sie tutaj żar­
liwa pasja, dynamika, pełne 
zaangażowanie I zafascynowa 
nie pisarza światem, ludźmi. 
Ich sprawami. Rutha orzy 
tym dąży konsekwentnie do 
wyłuskania z kanwy wyda­
rzeń świata prawdziwych war

Projekt zmian 
samochodowych tablic rejestracyjnych

Ministerstwo Komunikacji 
zaakceptowało opraco­
wany przez Instytut 

Transportu Samochodowego 
projekt nowego systemu reje­
stracji pojazdów samochodo­
wych. który przewiduje rów­
nież zmiany w samych tabli­
cach rejestracyjnych. Potrze­
ba zmian motywowana jest 
wyczerpywaniem sie zasobów 
numerowych w obecnym sys­
temie dwóch liter i czterech 
cyfr.

Główne zmiany nowego sys­
temu (jest on przedstawiony 
szczegółowo w grudniowym nu 
merze miesięcznika ..Technika 
Motoryzacyjna’’) polegają na 
wprowadzeniu do tablic reje­
stracyjnych trzech liter i czte­
rech cyfr, co zwiększy pojem­
ność rejestru z dotvchczaso- 
wych 4.750 tys. do 137,5 min 
numerów w skali całego kraju. 
Pierwsza z trzech liter bedzie 
nadal symbolizować wojewó­
dztwo. (np. dla woj poznań­
skiego Przewidziano literę 
„V”> z tym. że obszary woj. 
krakowskiego, poznańskiego I 
wrocławskiego otrzvmaja inne 
litery niż Ich stolice, podob­
nie jak to bvło dotvchczas dla 
woj. łódzkiego i warszawskie­
go Drugie i trzecie litery zna­
ku beda symbolizowały powia­
ty lub dzielnice w miastach 
W^^felnnyrh.

Projekt przewiduje całkowitą 
centralizację wykonywania tablic 
i wprowadzenie w związku z tym 
numeru porządkowego wytwórni 
oraz stempla legalizacyjnego. 
Onrócz tego na tablicach znaleźć 
sie ma symbol pomocniczy w po­
staci barwnego herhu miasta wo­
jewódzkiego lub powiatowego — 
miejsca rejestracji, wraz z nazwą 
miasta. Kombinacja barwy he-bu 
i jednego z jego dziesięciu możli­
wych położeń na tablicy rejestra­
cyjnej ma Jednoznacznie określać 
datę produkcji samochodu. Opra­
cowany svstem nrzewiduje datowa­
nie od roku 1940 do 1999.

Z innych nowości na uwagę 
zasługuje zakodowanie liczbo­
we w tablicach dla samocho­
dów dyplomatycznych informa 
"ił o przynależności państwo­
wej pojazdu, wprowadzenie no 
r<rvch tablic tymczasowych
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tości, dla których warto żyć, 
warto ryzykować, choćby rzu 
cać wszystko na szalę. Dzięki 
temu bardzo męska to książ 
ka. A przy tym wieleż tu po 
czucia humoru, liźnięć iron i, 
samokrytycznego wejrzenia 
także na siebie.

Oto mam przed sobą nową 
książkę pisarza, który też 
przez długie lata był niedo­
strzegany, pomijany, wycisza­
ny. Niełatwo mu było ,o ileż 
trudniej niż wielu innym, czę 
sto jakżeż niepomiernie 
mniej zdolnym, dobijać się 
swego, trwałego i rosnącego 

Z ksiqźkq na ty

wciąż miejsca w naszej współ 
czesnej literaturze. Myślę o 
doskonałym styliście, świet­
nym pisarzu — Kornelu Fi­
lipowiczu w związku z nowym 
tomem opowiadań — „Śmierć 
mojego antagonisty". Filipo­
wicz nie należy do autorów 
łatwych w odbiorze, jego oro 
za wymaga osobistego anga 
źowania czytelnika, wyłuski­
wania myśli i osądów autora, 
odszukiwania paraboli i szcze 
gólnych mistyfikacji — ale 
daje satysfakcje wyjątkowe, 
wciąga, nakazuje i przeży­
wać i myśleć. Proza to wywa 
żona, ważka w każdym zda 
niu. oszczędna w słowach, ale 
rozrzutna w myślach, próbie 
mach, konfliktach. Proza na 
der moralistyczna czy estety 
czna. daleka wszakże od ja­
kiejkolwiek łopatologii. Ooo- 
wiadania z tomu „śmierć mo 
jego antagonisty" stanowią 
każde w sobie majstersztyk 
literacki, naprawdę warto sie 
z nimi zapoznać, jak w ogóle 
z twórczością tego znakomi 
tego pisarza.

Teraz nieco o przekładach 
krakowskiej oficyny. Z uzna­

Wzór nowel tablicy rejestracyj­
ne] dla Poznania.

(obok próbnych) oraz rejestra­
cji wywozowej dla pojazdów 
zakupionych w Polsce i wywo­
żonych na stałe za granicę.

*
Prezentując ten projekt nie mni- 
1 na — mimo jego zaakceptowa­

nia przez Ministerstwo Komunika­
cji — nie przedstawić kilku uwag 
do ponownego przemyślenia. Szcze 
gólne wątpliwości budzi realność 
założeń, iż dopuszczone do ruchu 
będą tylko samochody z tablicami 
wykonanymi fabrycznie. Dotych­
czasowe tablice blaszane wymaga­
ją regeneracji lakieru średnio dwa 
razy w roku. Wbrew pozorom, 
niewiele trwalsze są również tabli­
ce plastykowe.

Projekt „Herbarza Polskiego” na 
zderzakach jest wręcz humorysty­
czny. Data produkcji samochodu 
jest przecież wpisana w dowodzie 
rejestracyjnym, można ją łatwo 
poznać po różnych szczegółach 
nadwozia, a zupełnie precyzyjnie 
określić według numerów fabrycz­
nych.

Trudno stwierdzić, że nasz do­
tychczasowy system rejestracji jest 
idealny. Warto byłoby na pewno 
ząstanowić się, czy nie lepiej czy­
telny jest bardziej powszechny w 
świecie układ czarnych znaków na 
białym tle. I czy w lokalizacji 
numerów nie zrezygnować z dwu­
stopniowego podziału administra­
cyjnego i wzorem wielu krajów 
nie podawać tylko skrótu miasta 
(Jugosławia np. pomija w swych 
tablicach rejestracyjnych republi­
ki związkowe, mimo ich większej 
odrębności niż nasze wojewódz­
twa).

Ale nad tym nikt się nie zasta­
nowił, jak również nad sprawą, 
czy niezwykle kosztowna zmiana 
w ogóle jest obecnie konieczna 
Podobne kłopoty z brakiem nume­
rów rejestracyjnych w niektórych 
miastach i okręgach znacznie pro­
ściej 1 praktycznie bez kosztów 
rozwiązano w Czechosłowacji. Po­
dano do znaków trzecia literę, ale 
tvlko tam gdzie stało się to ko- 
rieczne i bez zmiany całego syste­
mu.

. J. B. 

niem należy odnieść się do 
konsekwentnych starań o orzy 
swajanie naszemu odbiorcy 
tak potad mało znanej u nas 
literatury iberoamerykańskiej. 
Starałem się w tych przeglą 
dach odnotowywać co celniej 
sze pozycje. Obecnie z satys 
fakcją polecić mogę czytel­
nikom dwa tomy wychodzące 
spod pióra pisarzy meksykan 
skich. Pierwszy z nich, to 
„Uroczystość", której auto­
rem jest Juan Jose Arreola 
(przekład i posłowie Heleny 
Czajki). Powieść ta skonstru 
owana jest na zasadzie mi­
gawek, często przelotnych, 
zdających się nie mieć zwiaz 
ku z głównymi nie tyle wąt 
kami He postaciami utworu, 
skłębiona w czasie tak współ 
czesnym, jak wiążącym do 
dawnych tradycji wydobywa­
nych z kronik czy zachowywa 
nych jeszcze obyczajów, raz 
pełna poezji, subtelności, cza 
ru, kiedy indziej skrajnie os­
tra, brutalna, niemal wulgar 
na. Opis współuczestniczy tu 
z anegdotą, z rubaszną ti- 
cecją, liryzm ze wspomnie­
niem dziecka, rzecz wielka z 
detalem.

Inna w konwencji, bardziej 
tradycyjna w formie, jest po 
wieść „El Bordo", autorstwa 
Sergio Galindo (przekład i po 
słowie Beaty Babab), chociaż 
autor jej postawił przed so­
bą, inaczej tylko realizowa­
ny, pokrewny cel: ukazania 
stosunków w meksykańskiej 
prowincji. Różnica leży także 
w tym, że tutaj bohaterami 
są przedstawiciele właścicieli 
ziemskich i klas średnich m;e 
szczaństwa. I w to życie wdzie 
rają się dawne echa, zwłasz­
cza rewolucji, i tu są remi­
niscencje, nawroty do minio­
nych dni, szerzej jednak po­
brzmiewa współczesność lat 
pięćdziesiątych. Akcja jest ży 
wa, dramatyzm jej silniejszy, 
konflikty rodzinne, majątko­
we i inne ukazane wyraziściej 
i ostrzej. Można by powie­
dzieć że obie te książki jak­
by sie uzupełniają.
EUGENIUSZ PAUKSZTA

PONIEDZIAŁEK

1 16.40 — „Zwierzyniec” — w 
1 programie m In. filmy z se­

rii „Yakky Kwaki” oraz „Łopy de 
T.oop”; 17.25 — „Echo stadionu”; 
17.50 — „Panorama Lubuska”:
18.25 — -Teleskop”: 18.45 — „Eure 
ka”; 20.05 — Teatr TV — Wojciech 
Bieńko: „Księżyc w nowiu” Re­
żyseria — Danie] Bargiełowski: 
21.20 — Z cyklu: ..Spotkanie z pi 
sarzem — z Kazimierzem Wvka”: 
21.50 — „Delfina Ambroziak — 
śpiewa pieśni Manuela de Falli”.

WTOREK

1 10.25 — „Chłopi” — ode. IX 
1 ot. „Wielkanoc” — film prod. 

TVP; 16.25 — Telewizja Młodych; 
17.55 — Podyskutujmy: „Nasze po­
kolenie — asniracie i możliwości”;. 
18.25 — „TV Przegląd Kulturalnv”; 
18.45 — „Polityka dla wszystkich”: 
20 — „Przvnominamv radzimy...”: 
20.05 — „Operacja Belgrad” — Ju­
gosłowiański film fab.; 21.25 — 
„Krzysztof, Karolina... i inni”: 
22.20 — „Bez przerywników”.

9 16.25 — „Zwierzyniec’.’: 17.10 — 
" „Cybernetyka stosowana na co 
dzień” (ode II): 17.45 — III Między 
narodowy Festiwal Muzyki Daw­
nej krajów Europy środkowej i 
wschodniej”' 18.15 — „Militaria, 
obronność nowoczesność”: 18.45 
— „Język rosyjski” — lekcja 16; 

“W.05 — „Na progu własnei histo­
rii” („Glob”): 20.35 — „Rozkosze 
łamania głowy” — teleturniej: 
21.10 — „24 godziny”' 21.20 — „Szki 
ce”; 21.50 — „Sprechen Sie
deutsch” — język niego- (powt. 
>ekcli 3: 22.20 — .Słowniczek Ki­
na Wersji Oryginalnej”: 22.30 — 
Kino Wersji Oryginalnej: „Śledz­
two inspektora Lamba” — franc. 
film ser. z serii „Słynne ucieczki” 
(kolor).

ŚRODA

| 9.30 — „Operacja Belgrad”; 
' 12.45 i 13.20 — Mechanizacja 

Rolnictwa' „Mechanizacja prac w 
chlewni” (cz. I i II): 14 — Z cy­
klu: „Wybieramy zawód”: 16.40 — 
Dla młodych widzów „Sekreta- 
rzvk rodzinny’*. „Rodzina na wvs 
nie” — film z serii „Życie rodzin­
ne”; 17.10 — Dla dzieci: „Malar­
stwo dla kotów — film orod. cze­
chosłowackiej (kolor): 17.40 —
„Informacje — towary — nrono- 
zvcle”' 18 — .Sylwetki X Muzv — 
Ainł^nnder «"wruk”: - „Te­
leskop”; 18.45 — „Postawy” —

Szermierka42 Rajd Monte Carlo - rozpoczęty
Z 9 punktów startowych wyruszyli wczoraj na trasę pierwszego 

etapu 42 Rajdu Monte Carlo kierowcy 321 samochodów. Tradycyjnie 
Warszawa również żegnała rajdowców, którzy stolicę Polski wy­
brali za punkt startowy.

O godz. 13.24 z rampy ustawionej 
na bieżni Stadionu Dziesięciolecia 
zjechał wśród owacji pierwszy sa­
mochód — austriackiej załogi 
Rusling-Weiss. Runda wokół sta­
dionu i stalowo-niebieska ,,Re- 
nault-Alpine 1600 S” zniknęła w 
tunelu wylotowym stadionu. W 
minutę później na podwyższenie 
wjechał żółty „Polski Fiat 125” 
załogi Robert Mucha i Ryszard 
Żyszkowski. Łącznie z Warszawy 
na 2.500-kilometrową trasę etapu 
dojazdowego wyruszyło 16 załóg.

Agencje światowe informują, że 
niemal jednocześnie wyruszyli kie­
rowcy startujący z Oslo i Rzymu. 
Ze stolicy Norwegii na trasę wy­
ruszyło 45 samochodów. Zanim 
opuszczą one Skandynawię przeja­
da szosami Szwecji i Danii. Wszę­
dzie tam panuje niemal wiosenna 
pogoda. Ogromne tłumy żegnały 
68 załóg rajdowych w Rzymie. Au-

7 miejsce A. Bachledy
Triumfatorem piątkowego slalo­

mu giganta we francuskiej miej­
scowości Megeve — kolejnej kon­
kurencji narciarskiego Pucharu 
Świata Mężczyzn, został Francuz 
Henri Duvillard przed Austriakiem 
Hansem Hinterseerem oraz Wło­
chem Gustavo Thoenim.

Doskonale spisał się reprezen­
tant Polski Andrzej Bachleda. W 
pierwszym przejeździć miał on nu 
mer startowy „1” i zajął dopiero 
17 miejsce ze stratą do najlepsze­
go aż 3,32 sek. W drugiej serii Po­
lak pojechał niezwykle brawurowo, 
osiągnął trzeci czas przejazdu co 
pozwoliło mu awansować aż o 10 
miejsc i zdobyć kolejne, cenne 
punkty w Pucharze Świata, (tp)

KTO Z KIM 
GDZIE

9
SOBOTA

Godz. 14. Okręgowy Turniej Eli­
minacyjny seniorów w szer­
mierce. Floret kobiet i sza­
bla. Sala przy ul. Chwiał- 
kowskiego.

Godz. 17. Pierwszy Krok Bokser­
ski. Walki kwalifikacyjne. 
Sala przy ul. Promienistej.

Godz. 17. WKS Grunwald — Spój­
nia Gdańsk. Mecz oldboyów 
w piłce ręcznej. Sala przy 
ul. Marcelińskiej.

Godz. 17,30 AZS—SG KPV Halle.
19,30 Lech — Śląsk. 
Międzynarodowy turniej ko­
szykówki męskiej. Sala przy 

p ' ■ ul. Młyńskiej.
Godz. 17. Olimpia — AZS.

18,30 Politechnik Kowno — 
OZOS Olsztyn. Międzynaro­
dowy turniej koszykówki 
kobiet o puchar PGL Kozioł 
ki. Sala przy ul. Świerczew­
skiego.

Godz. 19,30 Zjednoczeni — Dol- 
mel Wrocław. Mecz hokeja 

na lodzie o mistrzostwo II 
ligi.

publicystyka młodzieżowa: 20 — 
Studio 63 — z cyklu: „Opowieści 
mojej żony” -- Mirosława Żuław­
skiego widowisko nt.: „Cukierki”. 
Scenariusz i reżyseria — Adam 
Hanuszkiewicz: 20.15 — „Świat i 
Polska” (kolor); 20.45 — Rewanżo 
wv mecz piłki nożnej Anglia — 
Walia w ramach eliminacn do mi 
strzostw świata; 22.25 — Z cyklu: 
„Mistrzowie batuty” — Zygmunt 
Latoszewski.

O 16.45 — „Nasze recenzje”: 17 
“ — Świat w kamerze naszych 
reporterów: „Na antenie Kazań”. 
„Niedziela w Baku”; 17.20 — 
„Krvptonim N” — program popu 
larno-naukowy: 17.50 — „Leć nieś 
ni nrzez świat” — śpiewa fran­
cuski chór chłopięcy „Les petits 
a la crix de bois”: 18.20 — Wiel­
komiejski czas — „Jego ekscelen 
cja miasto”, ode. II; 18.45 — „Ję­
zyk francuski” — lekcja 34. cz. 
II: 20.05 — „Parada przebojów” — 
nrogram rozrywkowy TV CSRS: 
20.55 — „24 godziny” (kolor): 21.05 
— Poezja radziecka: Dawid Sa- 
molłow — „Nagi nień”: 21.25 — 
Teatr „Kobra” „Szal” — cz. III: 
22.35 — „Jęryk rosyjski” — lek­
cja 16.

CZWARTEK

1 9.30 — „Zabawa w małżeń­
stwo” — film fab. prod. NRD:

16.40 — „Ekran z bratkiem” — w 
programie m. in. firm z serii 
„Gruby”, ode. III: 17.43 — PKF: 
17.55 — .ZSRR-50 — Gruzińska 
SRR”; 19.10 — „Przypominamy, 
radzimy...”; 20 — „Bunny Lakę 
zaginęła” — ang. film kryminal­
ny (16 !.); 21.45 — „Zimowv ra­
port” — program ekonomiczny: 
22.20 — „Ekspres nr 18”.

O 16.50 — „Puszcza Białowieska” 
“ („Krajobraz polski”: 17.20 — 
„W berlińskiej galerii sztuki” — 
film dok TV NRD: 17.50 — „Stu­
dencka wnrawa” z cvklu „Kolo­
rowe spotkania” (kolor): 18.20 — 
„Gustaw robi porządek” (z cvklU' 
..Gustaw”)— weg. film seryjny 
animowany (kolor): 18.25 — „Kilów 
skie melodie” — radź, film dok 
(kolor): 18.45 — ..Jeżyk angielski 
w nauce i technice” — lekcja 17; 

tomobilklub Rzymski po raz pierw­
szy organizuje punkt startowy raj­
du. Nawet padający deszcz nie od­
straszył więc żądnych wrażeń Wło­
chów. Jako pierwszy wyruszył spod 
rzymskiego Łuku Konstantyna, u- 
sytuowanego w postaci Colosseum 
doskonały rajdowiec szwedzki 
Bjorn Waldegaard, zwycięzca 
R.M.C. w latach' 1969 i 1970. W tym 
roku startuje on na samochodzie 
„Fiat Abarth”. *

Ponad 2 tys. mieszkańców Ra­
domia zgromadziło się wzcMuż szo­
sy E-7. Pierwszy z 16 
minął rogatkę miasta o godz. 14.3'’ 
tj. w czasie regulaminowym. Był 
to „Fiat” załogi Robert Mucha — 
Ryszard Żyszkowski.

W Kielcach również pierwszymi 
rajdowcami byli Mucha z Żysz- 
kowskim. W minutowych odstę­
pach przejechały następne polskie 
Fiaty. Od godz. 17 na punkt kon­
troli czasu usytuowany w Ryn­
ku Głównym w Krakowie wje­
chała jako pierwsza polska załoga 
Smorawiński — Zembrzuski na 
BMW 2002 TI. Jako ostatni do Kra- 
kowh przyjechał „Polski Fiat” 
Andrzeja Jaroszewicza i Andrzeja 
Szulca. Na trasie do Krakowa 
mieli oni awarię układu zasila­
nia paliwem i defekt wycieraczek. 
Obie usterki usunięto natychmiast 
w czasie godzinnej przerwy w 
Krakowie. Drobne kłopoty w sy­
stemie hamulcowym zgłosił me­
chanikom Robert Mucha.

O 25 minut wcześniej niż ocze­
kiwano zjawili się w Opolu pierw­
si rajdowcy. O godz. 20.15 wjecha­
li do miasta Smorawiński i Zem­
brzuski, a w 8 minut później za­
meldowały się 3 Polskie Fiaty i 
Renault Ruslinga.

O godz. 21.08 na punkt kontroli 
czasu w Bielinach pod Wrocła­
wiem, miejscowości oddalonej o 2 
km od autostrady wiodącej z Brze 
gu do Legnicy wjechał pierwszy 
samochód rajdowy. Było to ponow­
nie BMW Smorawińskiego i Zem- 
brzuskiego. W krótkich odstępach 
czasu przyjechali pozostali uczest­
nicy rajdu.

Adam Smorawiński powiedział 
wrocławskiemu korespondentowi 
PAP, że najtrudniejszym z dotych 
czasowcyh odcinków rajdu to dys­
tans Kielce — Katowice, gdzie kie 
rowcy natrafili na zimową aurę i 
Jechali w śnieżnej zadymce, (map)

Szachy

Poznań — Charków
39:33

Emocje przeżyli wczoraj poznań­
scy kibice obserwujący turniej 
błyskawiczny z udziałem radziec­
kich szachistów. Reprezentację Po 
znania* oparto na zawodnikach 
Pocztowca, drużynowego wicemi­
strza Polski w grze błyskawicznej. 
Na dwanaście rund poznaniacy wy­
grali sześć i zremisowali trzy. 
Przegrali zaś trzykrotnie. Końco­
wy rezultat spotkania brzmiał 
39:33 na korzyść gospodarzy. Naj­
lepszy wynik uzyskał Włodzimierz 
Schmidt miętrz Polski w grze bły­
skawicznej — 10 pkt. z 12 gier.

Wśród gości najskuteczniejszym 
był Siergiej Kwiatkowskij, który 
uzyskał 8,5 pkt. (nt)

20,05 — „Wesele w Tracji” — bułg. 
film muzyczny (kolor): 20.40 — 
„24 godziny” (kolor): 20.50 — „Hu 
ragan Maria” — radź, film fab. 
(kolor): 22 — „Język francuski” 
— powt. lekcji 34. cz. II.

PIĄTEK
4 8.10 — „Bunny Lakę zaginęła” 
1 (16 1.); 16.40 — „Pora na Teles­
fora’*; 17.25 — „Nie tylko dla pań”; 
17.45 — „Białoruś śpiewa”: 18.15 
„Turystyka i wypoczynek”: 18.25 
„Teleskop”; 18.45 — „Dialogi hi­
storyczne”: 20.05 — „Ostatni rok”, 
cz. III filmu dok. produkcji TV 
radzieckiej: 21.05 — „Panorama Ty­
godnia”: 21.45 — Teatr TV - wie 
sław Andrzejewski: „Pułapka z 
mahoniu”.

ry 16.25 — „Kwalifikacje, awan­
se” — /z cyklu: „Kobieta pra­

cująca” -/ program oubl.; 16.55 — 
„Romeo czyżbyś jeszcze żvł” — 
bułg. film fab.; 17.50 — „Kwiaty 
z Góry Kościuszki” (Z cyklu: 
„Wielcy znani i nieznani”): 18.30 
— \,Slim John” — podstawowy 
kurs łez. ang.. lekcja 3: 19 — 
„Starośę na wsi” r— gawęda Aloj­
zego Srogi; 20.05 — Monografie 
muzyczne: „Dymitr Szostakowicz”: 
21.10 —/ ,24 godzińy” (kolor): 21.20 
— „Indie”: 21.50 — „Telewizyjna 
Giełda Wynalazków”; 22.30 — „Ję 
zyk angielski w nauce i techni­
ce” — powt. lekcji 17.

SOBOTA
1 10.30 1 20.15 — „Kto sieje wiatr” 
1 — film fab.; 15.30 — „Program

I proponuje”: 15.50 — „Redakcia 
Szkolna zapowiada”: 16.05 — ,,TV 
Informator Wydawniczy”: 16.40 — 
Dla Młodvch Widzów: „Starcie” 
— czv lubisz książki: 17 10 — Kon 
cert Dziecięcego Tesnolu Artvstvcz 
negoi 17 40 — „Spotkania z nrzv- 
roda”: 18.10 — ..Dzień zwykłe* nra 
cy”: 18.35 — „Pegaz”: 22.40 — Teatr 
Rozrywki: „Kto, z kim, kogo”.

9 16.35 — „Człowiek z Orderem 
Uśmiechu” — nrof. dr Wiktor 

Dega: 17.05 — „Indie” — reportaż 
z Katowic: 17 35 — Workowy
Film Dokumentalny: 18.05 —
„Ujarzmienie ognia” z cyklu: „Po

Polska-Węgry 1:1
Wczoraj w Warszawie, z okazji 

50-lecia powstania Polskiego Związ 
ku Szermierczego, odbyło się mię­
dzypaństwowe spotkanie szermie­
rzy Polski i Węgier. Mecz rozgry­
wany był w dwóch broniach — 
florecie mężczyzyn i szabli.

Złoci medaliści Igrzysk Olimpij­
skich z Monachium pokonali ze­
spół Węgrów 9:6. Dużą sensacją 
tych pojedynków były dwie poraż­
ki naszego najlepszego florecisty 
Witolda Woydy. Woyda przegrał z 
Szabo w stosunku 3:5 i z Marto- 
nem 3:5.

W późnych godzinach wieczor­
nych rozpoczęła się szabla. Bardzo 
dobrze walczący Węgrzy pokonali 
zespół Polski 9:6.

Zwycięstwa dla Polski odnieśli: 
Pawłowski, Kawecki, Nowara — 
po 2, Grzegorek — 0. (map)

Hokej na trawie

Finały halowych 
mistrzostw Polski

Wczoraj w Siemianowicach roz­
począł się finałowy turniej rozgry­
wek o mistrzostwo Polski laskarzy 
na hali. Wszystkie mecze s’ały na 
dobrym poziomie, co świadczy o 
należytym przygotowaniu drużyn 
do trzydniowej batalii o najwięk­
sza niespodziankę w pierwszym 
dniu rozgrywek postarali się wczo 
raj hokeiści Budowlanych z Ło­
dzi, zwyciężając gnieźnieńską 
Spartę 9:6 (5:3).

W pozostałych meczach uzyska­
no następujące wyniki: AZS Kato­
wice pokonał poznański Grunwald 
6:5 (3:4), Lech uległ Stelli 5:6 (3:2). 
Budowlani — Siemlanowiczanka 
4:7 (3:4), Warta — Sparta Gniezno 
7:2 (3:2), Grunwald — Sparta 4:3 
(4:0). (tp)

Bez niespodzianek 
w turnieju koszykówki

Wczoraj rozpoczęto w Poznaniu 
dwa interesujące turnieje w koszy­
kówce. W sali przy ul. Chwiał- 
kowskiego wystąpili koszykarze 
Śląska Wrocław, SG KPV Halle, 
Lecha i AZS-u. W sali przy ul. 
Świerczewskiego do walki o pu­
char ufundowany przez PGL Ko­
ziołki, stanęły koszykarki Politech 
nlka Kowno, OZOS-u Olsztyn, 
AZS-u i Olimpii. .

W meczach koszykarzy Lech po­
konał SG KPV 88:74 (42:34). Naj­
więcej punktów zdobyli dla Lecha 
Glinka i Pawelczak po 20, Koste- 
necki 16. Dla Halle Petrus 19, 
Brueckner 17.

W spotkaniu Śląsk — AZS zwy­
ciężył Śląsk 70:69 (42:30). Najwięcej 
punktów zdobyli dla AZS-u: Sza­
rota 19, Wąsik i Witkowski po 12. 
Dla Śląska: Kalinowski 20 i Czar­
necki 14.

W spotkaniach koszykówki ko­
biet, Politechnika Kowno pokona­
ła AZS 82:50 (39:25). Najwięcej 
punktów zdobyły dla Politechniki: 
Ruzgienie 16, Dugnajtie 12 i Knie- 
lanskienie 11. Dla AZS-u: Walko- 
wiak 21 i Jergen 18.

W meczu OZOS — Ollmnia wy­
grały koszykarki Olimpii 82:47 
(38:15). (zb) 

tyczki z filmem”; 18.20 — „Spre­
chen Sie deutsch” — lekcja 4 jęz. 
niemieckiego; 18.50 — „Skrzydła 
nad Rift Valley” (z cyklu: ..Świat, 
który nie może zaginać”: 20.15 — 
Z cyklu: „Arcydzieła Muzyki Ope 
rowej” filmowa, kolorowa wersja 
opery Piotra Czajkowskiego „Eu­
geniusz Oniegin” (W przerwie — 
„24 godziny”); 22.10 — „Być m^t- 
ka”: 22.35 — „Slim John” — po­
wtórzenie lekcji ang. — 3; 23.05 — 
„Program II proponuje”.

NIEDZIELA

4 7.45 — „TV Kurs Rolniczy”; 
* 8,20 — „Przypominamy, radzi 
my”: 8.30 — „Nowoczesność w do 
mu i zagrodzie”: 9 — „Telera- 
nek”: 10.20 — „Antona”: 10.35 — 
W starym kinie: „Bohaterowie se 
riali”; 11.25 — Reportaż z II Swia 
towego Festiwalu Polonijnych Ze 
snołów — Rzeszów 1972 (kolor): 
12.10 — Sportowy Magazvn Spra­
wozdawczy. w tym Puchar Świata 
w narciarstwie (z Włoch); oraz 
spotkani® w hokeju łKS — „Na­
przód” Janów: 14 — „Przemiany”; 
14.30 — II Te1ewizviny Festiwal 
Widowisk Lalkowych: 15.30 —
Klub Sześciu Kontynentów — „Po 
dróż do Nasantary” (kolor); 16.15 
— „Gościniec albo opisanie War­
szawy” — teleturniej; 17.10 — ..Pa 
mieć” — radź, film dok.; 18.30 — 
„Tole-Echo” 'kolor): '0 05 — ..Chło 
pi” — ode. X nt. „Śmierć Bnrv- 
nv” — film seryjny nrod. TVP 
(kolor): 21.05 — PKF: 21.15 — Me­
lodie Wielkiego Ekranu — „Kar- 
naw?>”: 22.15 — „Magazyn spor­
towy”.

ty 15.05 — Dla młodych widzów: 
„Magazyo Muzyczny” — nro­

gram TV czeskiej- 15.45 — „Kon­
cert zamkowy”: 16.45 — „Augus­
tyn Necel (z cvklu: ..Morskie saffi 
rodzinne): 17.05 — „Klub Dobrej 
Książki”: 17.35 — „Drewniane ner 
łv” (z cyklu: „Ocalić od zanom- 
nlenia”): 18.05 — „Zanach migda­
łów” — bułg. film fab.: 20 05 — 
Koncert «vmfonicznv z okazji 25- 
leęia Filharmonii Poznańskiej; 
21.05 — ..Dzień dzisiejszy” (Morze 
•WO): Jll.25 — Estrada literacka: 
Sergiusz Jesienin — „Pugaczow”.

CODZIENNIE w programie 1 
i 2: Dobranoc — 19.20: Dziennik 
lub Monitor — 19.30 oraz w pro­
gramie 1 Politechnika: w ponie­
działek środę i w nłotek o godz. 
15.20 oraz po godz. 22.30. (b)



—" NA » DZIEŃ BABCI® " -
MILE I PRAKTYCZNE UPOMINKI

jak: SZALE, APASZKI, PORTMONETKI, KOSMETYCZKI, PUDERNICZKI, SERWETKĘ RĘKAWICZKI, PARASOLE, KASETY, PASMANTERYJKI, NASZYJNIKI 
Z BURSZTYNU, MASKOTKI I WIELE INNYCH CIEKAWYCH UPOMINKÓW

POLECAJĄ SKLEPY MHD ARTYKUŁAMI UŻYTKU KULTURALNEGO W POZNANIU
przy ul. CZERWONEJ ARMII 26 LAMPEGO 6 DĄBROWSKIEGO 15

KRASZEWSKIEGO 4 SZKOLNEJ 15 GŁOGOWSKIEJ 16 — HALA MTP
WALKI MŁODYCH 19a PL WOLNOŚCI 9 GŁOGOWSKIEJ 75. IW4-K1

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
ROBÓT DROGOWYCH

POSZUKUJE POKOI
w okolicy K r z e s i n 

z przeznaczeniem na kwatery na okres 1 r.
Wysokość opłaty za 1 pokój wynosi w zależ­

ności od warunków mieszkalnych do 750 zł. 
miesięcznie.

Zgłoszenia prosimy kierować pod adresem: 
Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Drogowych, 
Kierownictwo Grupy Robót P-8 w Bednarach, 
poczta Pobiedziska, tel. 160. 33835g

• Praca W ^auka
Pracowni na wytwórnię 
galanterii metalowej — 
poszukuję. Adres wskaże

Prasa", Grunwaldzka 19
Przyjmę panią do szycia 
kołder. Oferty „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 34409g
Potrzebna pomoc do kar­
mienia drobiu (może być 
rencista), okolice Rataj. 
Oferty — „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 34416g.
Emerytka do rocznego 
dziecka, pilnie potrzebna. 
Oferty — „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 34432g.
Do zakładu instalacyjno- 
sanitarnego, przyjmę spa­
wacza. instalatorów 1 ro­
botników. Zgłoszenia — 
od godz. 16—18, Poznań, 
ul. Wojskowa 15 m 3 —
Szmidt. 34253g
Przyjmę dozorstwo. waru 
nek mieszkanie. Adres — 
wskaże „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 34262g.
Tokarza narzędziowego —* 
zatrudnię na stalą pracę, 
do warsztatu ślusarskiego. 
Oferty — „Prasa" Grun­
waldzka 19 dla 34286g.
Uczeń lub czeladnik koml 
niarskl, potrzebny ostrów
Wlkp.. Król. Jadwigi 52 — 
Pietrzak. 34305g
Przyjmę czeladnika cukier 
niczego. Oferty „Prasa" 
Grunwaldzka 19 dla 34332g
Pomoc domowa, dochodzą 
ca do 2 starszych osób po 
trzebna zaraz. Poznań^ ul. 
Kącik 1 m. 6, przy Rynku
Łazarskim- 34365g
Zatrudnię zaraz pomoc do 
mową dochodzącą. — Po­
znań. Świerczewskiego 114 
D m. 4.34377g
Potrzebna sprzątaczka 2 
razy w tygodniu, po 3 go 
dżiny. Oferty „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 34381g
Uczeń w zawodzie elek­
trycznym. potrzebny. Gar 
bary 44 34583g
Przyjmę spawacza insta­
latora. Ul. Sikorskiego 11 
m. 9. 34578g
Potrzebna pomoc do dzie­
cka 1,5-rocznego w godz. 
8—14. Oferty „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 34516g

. Tańców towarzyskich — 
I wyucza Adela Szczurków 

na, Poznań, Al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

33188g
Przygotowanie do egza­
minów, korepetycje, nau­
ka od podstaw (przedmio 

i ty ścisłe, języki) pod opie 
| ką wykładowców, Słowac 
' kiego 62 m. 4. Zgłoszenia: 

tylko godz. 19—20. 33027g

Sprzeda?
Kupię wtryskarkę pozlo- 

■ mą. oferty „Prasa". Grun 
waldzka 19 dla 34714g.
Zgrzewarkę do folii, ku­
pię. Poznań, Żeromskie­
go 7. 34787g
Ikonę, kupioną sierpień — 
wrzesień 1972 r. w „De­
sie" na Starym Rynku w 
Poznanaiu za 3.700 zł. od­
kupię po wyższej cenie.
Oferty 29407. Wrocław — 
„Prasa", Ruska 15. 86-K2
Pianino i piec stałopalny, 
sprzedam. Tel. 441-165.

34953g
Tanio sprzedam piec elek 
tryczny „Siemensa", dwu 
palnikowy z piekarnikiem, 
szafę trzydrzwiową i Obra 
zy. Oglądać: Długosza 35 
m. 5. godz. 16—18. 34773g
Pustaki Akermana na stro 
py. dostarcza odbiorcom 
indywidualnym — Zakład 
Ceramiki Budowlanej, mgr 
Eugeniusz Skura — Gry­
fów Śląski, po w. Lwówek 
Śląski. 27-K2

Sprzedam tanio SHL - Ga 
zelę w dobrym stanie. A- 
dres wskaże „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 33139g

Sprzedam pawilon handlo 
wy wraz z kpi. urządze­
niem do wypieku rurek 
włoskich. Tel. 724-43. go­
dzina 17—20. 34097g
Ciągnik Zetor K-25 pó re­
moncie, sprzedam. Teresa 
Kikut. Warzmica 11. Szcze 
cin 10. 100-K2
z powodu śmierci męża 
odstąpię piekarnię - cu­
kiernię. Zofia Kotkowiak, 
Szczecin, ul. Rewolucji 
Październikowej nr 6 m. 
12. 34228g
Sprzedam akordeon 120- 
basowy. Oferty „Prasa", 
Grunwaldzka 19 dla 34223g.

Wózek dziecięcy głęboki, 
300 zł, biurko, segment bi­
blioteki — sprzedam. Tel. 
645t31, po godz. 17. 34249g

Telewizor 21-cal„ stan do­
bry, tanio sprzedam. Po­
znań, Łozowa 102 m. 19.

34355g
Sprzedam wózek dziecię­
cy głęboki. Śpiewaków 3a, 
po godz. 16. 34264g
Dogcart konny ogumiony 
w dobrym stanie, przyczep 
kę samochodową sprzeda 
Adamski, Piaskowa 7 przy 
Garbarach. . 34277®
Sprzedam pudla półrocz- 

।nego, czarnego bez rodo- 
| wodu. Poznań, ul. Klono­
wa 9 m. 37, po godz. 16.

34294g
Sprzedam 3 szafy: 2 po­
kojowe i jedną kuchenną. 
Poznań, Ostrobramska 22 
m. 2, godziny wieczorne. 

34295g
Okazyjnie sprzedam bar­
dzo dobrą aparaturę na­
głaśniającą 50 W. Poznań, 
Zielona 2 m. 24. 34306g

Szybę tylną do Mercedesa 
190 trapez, sprzedam, Wej 
man, Poznań, Kościelna 17 
— tel. 439-29. 3437Og

JUTRO „DZIEŃ BABCI"! 

Słodkie upominki 
do NABYCIA JUŻ DZlS, a TAKŻE JUTRO 

W POZNAŃSKICH KAWIARNIACH.
U W A G A ! W torcikach znajdować się będą bony premiowe.

1336-Kl

Korzystnie sprzedam: ma 
szynę do szycia „Singer", 
obraz o treści religijnej, 
ślubną suknię. Poznań, 
Gąsiorowskich 8 m. 7. w 
godz.: 16—19. 34298g
Wózek dziecięcy — sprze­
dam. 27 Grudnia I m. 16. 

34193g
Szafę do wypalania la­
kieru na drobnych przed­
miotach, wym. 115X110X200 
cm, sprzedam. Wejman, 
Poznań, Kościelna 17, tel. 
439-29 . 34371g
Wtryskarkę do polistyre­
nu 20-gramową sprzedam. 

.Wejman, Poznań, Kościel­
na 17. tel. 439-29. 34372g

' Sprzedam spacerówkę w 
bardzo dobrym stanie. Po 
znań, ul. Chopina 3a m. 1.

34390g
Tapczany jednoosobowe, 
pokój stołowy sprzedam. 
Poznańska 59 m. 3. 343S9g
Sprzedam maszynę do szy 
cla wieloczynnościową — 
(Łada) z motorkiem (17— 
19). Nad Potokiem 9 m. 9.

34430g

I O marnot norii
Volkswagen 1200, stan ide 
alny, sprzedam. Oferty — 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 34806g.
Sprzedam Wartburga de 
Luxe, prawie nowego. O- 
ferty — „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 34681 g.
Kupię Trabanta 600 Com- 

: bl. Tel. 648-65 po 15.
34123g

I Sprzedam samochód Zuk 
A0-3. Zbigniew Koniecz­
ny, Witobel koło Stęsze-

: wa, pow. Poznań. 34166g
Kupię samochód nowy — 
marki Moskwicz. Warunki 
do uzgodnienia. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 34160g.
Sprzedam samochód oso­
bowy opel Olimpia, stary 
typ. Wolsztyn, plac 1 Ma­
ja 19 m. 1. 34l71g
Tanio sprzedam samo­
chód marki Wartburg Com 
bi. Józef Łysek, Poznań, 
ul. Krańcowa 59 m. 1. 
________________ 33969g

Sprzedam Syrenę 103S, po 
: wypadku. Oferty „Prasa"
Grunwaldzka 19 dla 33974g

Lokale
Kupię mieszkanie włas­
nościowe 3 lub 4-pokojo- 
we, tylko Grunwald. Ofer 
ty „Prasa", Grunwaldzka 
19 dla 34O96g.

Kupię mieszkanie własnoś 
ciowe M-3, spółdzielcze. 
Oferty — „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 33374g.
Wspólny pokój, wynajmę 
paniom, względnie pa­
nom. Miodowa 25. Jeżyce.

34410g
Oddam samodzielny pokój 
1-osobowy. Adres wskaże 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 34415g.
Pracownię cukierniczą — 
względnie wolne pomiesż 
czenie, wydzierżawię. O- 
ferty — „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 34423g.
Zamienię 2 mieszkania ty 
pu M-3 — 1 typu M-3. w 
rozwiązaniu 2 pokoje, ku 
chnia, dzielnica Grunwald. 
Oferty — „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 34429g.

Przyjmę panienkę na po­
kój. Oferty „Prasa" Grun 
waldzka 19 dla 34433g.
Panienkom, pokój wynaj- 
mę. Rawicka 110. 34424g
Przyjmę panienki pracu­
jące, na dwuosobowy po­
kój. Rocha 20, przy przy­
stanku Serafitek. 34442g
Poznań! Mieszkanie 2-po­
kojowe, nowe budownic­
two — zamienię na 3 lub 
2-pokojowe, nowe budow­
nictwo w Pile. Piła, tele­
fon 36-94, godz. 16—17.
_____________________ 34449g
Mieszkanie M-4 lub M-5, 
własnościowe lub spół­
dzielcze, spiesznie kupię. 
Oferty — „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 34463g.

Nieruchomości
Okazja — sprzedam tanio, 
pilnie ogród zadrzewiony, 
5.600 m* z domkiem w Za 
bikowie. Tel. 459-48, do 
godz. 16. 34729g
Sprzedam wyłączone pię­
tro willi (3 pokoje z 
ogródkiem przy tramwaju 
— Grunwald). Warunek 
mieszkanie dwupokojowe. 
Oferty — „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 34952g.

Z powodu starości sprze­
dam gospodarstwo 12 ha. 
Wiadomość Poznań. Po- 
krzywno 50. 34014g
1000 m’ parcelę Poznań, 
dzielnica willowa — 5 
min. do autobusu sprze­
dam. Oferty „Prasa" 
Grunwaldzka 19 dla 
34035g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny 3 pokoje, kuchnia, 
działka 68O m* — 250 tys. 
Gniezno, ul. Wiśniowa 18. 
____________________ 34044g 
Sprzedam tanio 14 ha mło 
dego lasu prywatnego — 
woj. poznańskim. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 34046g.
Sprzedam na warunkach 
ratalnych gospodarstwo 
rolne 15 ha, zelektryfiko­
wane, dobrze zaprowadzo 
ne. Moryson, Żakowo. po 
czta Lipno, pow. Leszno.

34105g

Kupię działkę budowlaną 
Grunwald — Jeżyce. Tel. 
674-162, po godzi 16.

34054g

& Zguby $ Hóżne
Zgubiono w dniu 16 bm. 
pamiątkową złotą branso­
letkę. Uczciwego znalazcę 
proszę o zwrot za wyna­
grodzeniem. Tel. 629-74.

34975g
15 bm. przybłąkał się pies 
nieduży, kudłaty, podob­
ny do Jorkshire - terriera.
Informacje: teł. 400-39.

34976g
Znaleziono młodą suczkę \ 
(owczarek niemiecki), czar> 
ną, łapy jasne. Informa­
cje po godz. 16. Adres — 
wskaże „Prasa" — Grun­
waldzka 19 dla 34895g.
Pies wyżeł, zaginął w oko 
licy Mostu Chrobrego a 
Chwaliszewa. Proszę o po 
wiadomienie, kto zna miej 
sce jego pobytu. Stefa­
niak, Poznań, Mieszka I 
5a. 34873g
Zgubiłem prawo jazdy nr 
317/68, nazwisko Bernard 
Wędziński, Granowo, pow. 
Nowy Tomyśl. 126p
Iwona Ramlau zgubiła le­
gitymację studencką nr 
3753 WSWF Wrocław. Pro 
szę o zwrot Poznań. Kar­
wowskiego 5 m. 3. 33990g
Posiadam małe gospodar­
stwo, granica Poznania, 
oczekuję propozycji. Ofer 
ty „Prasa" Grunwaldzka 
19 dla 33928g._____________  
Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20. 34003g
Rozdzielacz do wtryskar­
ki hydraulicznej kupię lub 
zlecę wykonanie. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 34359g.
Warsztat ślusarski z ma­
szynami, lub bez, wezmę 
w dzierżawę. Oferty „Pra 
sa“, Grunwaldzka 19 dla 
34786g.
Nawlekanie korali na nit­
ki nylonowe. Żydowska 7 
— parter. 33309g
Doktor Wielisław Kowal­
ski, stomatolog — wrócił. 
Przyjmuje: Powstańców 
Wlkp. 2 m. 5, tel. 500-66. 
____________________ 33913® 
Sprzedam rozsadę pomi­
dorów szklarniowych oraz 
przyjmę zamówienia na 
sadzonki chryzantem do­
niczkowych. ogrodnictwo, 
Wojciech Błaszczyk, Ulej 
no, pow. Środa, poczta 
Dominowo. 116p
Żyrandole, lampy, kinkie­
ty, lustra — metaloplasty­
ka. Warsztat — Roosevelta 
12 — przeniesiony na Mar 
celińską, narożnik Skarb­
ka. 34743g
Bezpyłowe cykllnowanle 
parkietów, podłóg — la­
kierowanie. Tel. 67-11-24. 
_____________________34747g 
Oddam w dzierżawę za­
raz garaż. Grunwald, ul 
Tęczowa 24._________34110g

OSTATNIA 
SZANSA DLA CIEBIE.

W niedzielnym losowaniu 
„KOZIOŁKÓW” 
ponad 590.000,— z! i premia 

z losowanej końcówki 
banderoli,

1375-K1

Pracownicy poszukiwani
Klub Międzynarodowej Prasy i Książki w Poznaniu, 
ul. Ratajczaka 39 — zatrudni

SPRZEDAWCĘ POCZTÓWEK.
Wymagane średnie wykształcenie.___________ 1419-K1
Przedsiębiorstwo Robót Kolejowych nr 10 w Poznaniu 
zatrudni na sezon letni w miesiącach czerwcu, lipcu 
1 sierpniu w ośrodku wczasowym i kolonijnym w 
Niechorzu (nad morzem):

— KIEROWNIKA ośrodka wczasowego z udoku­
mentowaną praktyką w tym zakresie,

— KUCHMISTRZA — z możliwością zatrudnienia 
poza sezonem,

— INTENDENTÓW, 
— MAGAZYNIERÓW, 
— KUCHARKĘ
— POMOCE KUCHENNE,
— SPRZĄTACZKI — POKOJOWE.
Wynagrodzenie do uzgodnienia przy osobistym skła­

daniu zgłoszeń w Dziale Socjalnym PRK -10. pokój 
nr 3, przy ul. Ratajczaka 26. 1263-K1

Oi Matrymonialne
Rencista z mieszkaniem 
pozna starszą panią lub 
wdowę od 50 do 65 lat. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa" Grunwaldzka 
19 dla 34013g.
Wdowa rencistka, nieru­
chomość, mieszkanie w 
Poznaniu, pozna kultural­
nego pana bez nałogów 
do lat 68 w celu matry­
monialnym. oferty „Pra­
sa" Grunwaldzka 19 dla 
33953g.  
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo" Poznań, LI 
belta 29 — poleca swoje 
usługi w kojarzeniu mał­
żeństw. Czynne godz. 
15—19. 33458g

Rozwiedziony, samotny 
rencista, lat 66. pragnie 
poznać samotną panią z 
mieszkaniem. Cel matry­
monialny. Oferty „Prasa" 
Grunwaldzka 19 dla 33813g
Mechanik po 50, bez nało­
gów, dobrej prezencji, 
mieszkanie — pozna sa­
motną panią do lat 45, bez 
nałogów, miłego usposo­
bienia, gospodarną. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 33845g.
Rozwiedziona, pozna pana 
do lat 45, bez nałogów, z 
wyższym wykształceniem. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa", Grunwaldzka 
19 dla 33908g.
Kawaler lat 42, domator 
ze średnim wykształce­
niem, mieszkanie w Pozna 
niu. średnio sytuowany — 
poszukuje młodej, ładnej, 
zgrabnej panny, zdecydo­
wanej na małżeństwo. 
Miejscowość obojętna. O- 
ferty — „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 33955 g.

Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo" Poznań, Li 
belta 29 — zaprasza na 
Karnawałowy Bal Samot­
nych, który odbędzie się 
w dniu 10 lutego br. Za­
proszenia do nabycia w 
Biurze, godz. 15—19.

33457g
Kawaler lat 26, wysoki, 
bez nałogów, posiadający 
gospodarstwo 7 ha, z bra­
ku znajomości pozna pan 
nę, wysoką, ładną, o mi­
łym charakterze. Dyskre­
cję zapewniam. Cel matry 
monlalny. Poważne oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 33871g.
Panna lat 23. wykształce­
nie wyższe, wzrost 168 cm, 
miła, zgrabna, pozna wy­
sokiego, przystojnego ka­
walera, dobrego charakte 
ru, z wyższym wykształ­
ceniem. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 33889g.

Panna, lat 23, średniego 
wzrostu, średnie wyksztal 
cenie, mieszkanie pozna 
odpowiedniego kawalera, 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa", Grunwaldzka 
19 dla 34240g.

Pani lat 43, niebrzydka, 
zgrabna, kulturalna, do- 
matorka, poznanianka — 
pozna pana starszego. In­
teligentnego, zamożnego, 
posiadającego mieszkanie, 
względnie samochód. Chęt 
nie wojskowego. Cel ma­
trymonialny. Poważne o- 
ferty — „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 34095g.

Nauczycielka z mieszka­
niem, dobrej prezencji po 
zna religijnego, kultural­
nego, samotnego, od lat 
52—62. Cel matrymonialny. 
Wyczerpujące oferty „Pra 
sa", Grunwaldzka 19 dla 
34287g.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, te dnia 
18. I. 1973 r. zmarła nasza najdroższa matka i ba­
bunia śp.

MICHALINA BERNAKIEWICZ
Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 14 

w Gostyniu.

Pogrążona w smutku
RODZINA

Gostyń, plac K. Marcinkowskiego 7/4. 35027g

W dniu 18 stycznia 1973 r. odszedł niespodzie­
wanie z naszego grona najlepszy przyjaciel, od­
dany wychowawca wielu pokoleń młodzieży

mgr STANISŁAW KLIMCZAK
prof. Liceum Ogólnokształcącego

im. Powstańców Wlkp. w Koźminie Wlkp.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 21 stycznia 
br. o godz. 13.30 ze szpitala w Koźminie.

Żonie i Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego 
współczucia składają

Dyrekcja, Grono Nauczycielskie. Administracja, 
Młodzież, Komitet Rodzicielski

i Komitet Opiekuńczy.
34964g

ł- Dnia 18 stycznia 1973 r. zmarła, opatrzona Sa- 
1 kramentami św., przeżywszy 79 lat nasza naj­
droższa matka, teściowa, babcia i prababcia, śp.

MARIA PROBANSKA
z domu JÓŻWIAK

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 stycznia 1973 r.
o godz. 13 na cmentarzu na Mlłostowle (Główna).

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, ul. Kotlarska 1 m. 23. 34967g

Dnia 16 stycznia 1973 r. zmarł w wieku lat 80, 
były członek naszego Zespołu, człowiek wiel­
kiej dobroci, serdeczny kolega 1 przyjaciel

adw. dr STANISŁAW BERKAN

Z głębokim żalem żegnają Go

koledzy i pracownicy Zespołu

z Zespołu Adwokackiego nr 13 w Poznaniu.

Pogrzeb: 20 stycznia 1973 r. o godz. 11.19 na 
cmentarzu na Górczynie.

34990g

tz żalem głębokim zawiadamiamy, że dnia 17 
stycznia 1973 r. przestało bić na zawsze serce 
mego najukochańszego męża 1 wiernego przyja­

ciela życia

SYLWESTRA POSKROPA
lat 67

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 20 bm. 
o godz 13 na cmentarzu w Murowanej Goślinie.

W smutku pogrążona

żona z rodziną
Kowanówko 28. 34974g

tDnia 18 stycznia 1973 r. zmarł po długiej 
i ciężkiej chorobie nasz nieodżałowanej pa­
mięci, najlepszy mąż 1 ojciec, drogi brat 1 szwa­

gier

KAZIMIERZ ORZECHOWSKI 
inżynier rolnictwa, 

por. rez. uczestnik kampanii wrześniowej

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 stycznia 1973 r. 
o godz. 13.65 na cmentarzu junikowskim.

O tej bolesnej stracie zawiadamiają w głębo­
kim smutku

żona, córeczka i rodzina
34979g

Dnia 16 stycznia 1973 roku zmarł

adwokat dr STANISŁAW BERKAN
b. kierownik Zespołu nr 10 i b. ezłonek Zespołu 
Adwokackiego nr 13 w Poznaniu oraz b. członek 
Sądu Dyscyplinarnego Izby Poznańskiej.

W Zmarłym straciliśmy serdecznego kolegę.

Cześć Jego pamlęclt

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 20 styeznla 
1973 r. o godz. 11.10 na cmentarzu górezyńskim.

Rada Adwokacka w Poznaniu
________________________ 1457-K1

Dnia 17 stycznia 1973 r. zmarł nagle

ZENON TYCZEWSKI
długoletni kierownik Filii WPHS w Kościanie.

W Zmarłym straciliśmy sumiennego pracow­
nika, dobrego fachowca branży spożywczej i nie­
odżałowanego, serdecznego kolegę.

Rodzinie Zmarłego składamy szczere wyrazy 
współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 20. I. 1973 
roku z kaplicy starego cmentarza w Kościanie.

POP — Dyrekcja — Rada Zakładowa 
Zarządu Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa 

Hurtu Spożywczego w Poznaniu.
______________ ______ 1452-K1

tDnia 19 stycznia 1973 r. odeszła od nas, opa­
trzona Sakramentami św., nasza najukochań­
sza mama, teściowa, babcia i prababcia, prze­

żywszy lat 81

BRONISŁAWA KIERSTAN
Z domu MALINOWSKA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 
bm. o godz. 10.50 na cmentarzu górezyńskim.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

35033g

Dnia 16 stycznia br. zmarł

prof. JAN FAZANOWICZ
zasłużony wychowawca wielu pokoleń młodzie­
ży, dla której poświęcił całe swoje życie. Był 
dla nas wszystkich wzorem szlachetności i obo­
wiązku.

W pamięci młodzieży i grona profesorskiego, 
z którym pfacował przez długie lata, pozosta­
wia głębokie uczucie żalu i poszanowania dla 
wielkich celów, którym służył.
Cześć Jego pamięci!

m Liceum Ogólnokszt. im. Marcina Kasprzaka 
w Poznaniu, ul. Strzelecka 10.

35029g

s-t p-

PELAGIA KAMIŃSKA
Z BESZTERDOW

najukochańsza mama, teściowa, babcia 1 pra­
babcia, zmarła dnia 18 stycznia 1973 r„ opatrzona 
Sakramentami św.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 22 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

Strapiona
RODZINA

Rolna 42 m. 5. 35OOOg
. ................................

tw dniu 18 stycznia 1978 r. zmarł, opatrzony 
S-ikramentami św. nasz kochany brat, szwa­
gier 1 wujek w wieku M lat, śp.

CZESŁAW SOBCZYNSKI
ze Stęszewa, 

powstaniec wielkopolski, 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 

Powstańczym.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 20 stycz­

nia 1973 r o godz. 14 na cmentarzu junikowskim.

O bolesnej stracie zawiadamia
RODZINA
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STYCZEŃ Fabiana,
20 Sebastiana

Sobota Słońce: 7.53—16.14

W szpitalu na Lutyckiej Felieton tygodnia

TEATRY

POLSKI — g. 19 „Nieznajoma t 
Sekwany” (premiera).

~ 19 ..Niespodzianka”
~^ERA — g. 19 „Tannhaeuser”.

.OPERETKA — g. 19 „Dziękuje 
ei Ewo”.

SCENA MŁODYCH — ; 
„Serdeczny stary człowiek”.

KABARET „TEY” — g. 22 
żyta i kwita”.

g. 19

,Wi-

KINA

KDF MUZA — g. 10, 13 „Poje­
dynek w słońcu” (USA 16 1.), g 
16, 18, 20 „Trzeba zabić tę mi­
łość” (poi. 16 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 13, Ib 
Imprezy noworoczne, g. 19.30 „Hi 
Storia miłości” (hiszp. 16 1.).

APOLLO — g. 10. 13. 16.15, 19.30 
„Tylko dla orłów” (ang. 14 1.).

BAŁTYK — g. 10 „Wesele” (poi. 
14 1.). g. 12.30. 15.30. 18. 20.15 „Klan 
Sycylijczyków” (fr. 16 1.), g. 22.30 
„Niebieski żołnierz” (USA 16 1.).

CZTERNASTKA — g. 10. 12.30, 
15 „Był sobie łajdak” (USA 16 1.), 
g. 17.30, 20 „Wakacje we czworo” 
(wł. 18 1.).

GONG — g. 10, 12, 16, 18, 20 
„Poślizg” (poi. 16 1.).

GRUNWALD — g. 17 „150 na go 
dzine” (poi. 11 1.). g. 19.30 „Po­
skromienie złośnicy” (LISA 14 1.)

GWIAZDA — g. 9.30. 11.30, 13.30 
„Wielkie wakacje” (fr. 11 1.). g 
15.30. 18. 20.15 „Zakochana wiedź­
ma” (wł. 18 1.).

KOSMOS — g. 17, 19.30 „Max i 
ferajna” (fr. 16 1.).

MALTA — g. 16 „Młynarczyk i 
kotka” (NRD 7 1.), g. 18 „Zmierzch 
bogów” (wł. 18 1.).

MINIATURKA — g. 15.30 „Kot 
W butach” (jap. 7 1.). g. 17.30. 19.30 
„Niedźwiedź i laleczka” (fr. 16 1.).

OSIEDLE — g. 17.30 19.30 „Spa­
cer w wiosennym deszczu” (USA 
16 1.). g. 15.30 „Haiducy kapitana 
Angela” (rum. 14 1.).

”ANCERNTAK — g. 17.30 „Mał­
żonkowie roku II” (rum. 14 1.), g 
20 „Seksolatki” (poi. 16 1.).

RIALTO — g. 16. 18. 20 „Anato­
mia miłości” (poi. 16 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15 
17. 19.30 „Szerokiej drogi kochanie” 
(poi. 16 I.).

SCALA — g. 16, 18, 20 „Słonecz 
Piki” (wł. 14 1.).

WARTA — g. 10, 12.30, 15, 17.30 
20 „Skarb” (poi. 10 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) —
g. 14.45. 16 45. 18 45 
nów” (USA 14 1.). 

WILDA — g. 10

,Ziemia farao-

12.30. 15.15, 17.45.
20.15 „Wielka włóczeea” (fr. 11 1.). 
g. ?? 30 „John i Marv” (USA 18 1.)

WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.3f 
„T «w w zimi«>” larg. 14 ).).

13—20

Jak na początki - wcale dobrze
Tylu kontrowersji, co ten szpital, nie wywołała żadna 

budowla w Poznaniu. Ale bo też na tę inwestycję czekała 
stolica Wielkopolski od lat. Pytanie, jak budować szpitale, 
by w chwili oddawania do użytku nie były przestarzałe, 
często trafia na łamy prasy. Ostatnio powstała nawet kon­
cepcja powołania Instytutu Budownictwa Szpitalnego, który 
by czuwał nad całokształtem badań naukowych, związanjch 
z planowaniem, programowaniem i projektowaniem zakła­
dów służby zdrowia.

trzeniem, wszak jest nadal w bu 
dowie. .

Czy zdaje egzamin? Jeszcze nie 
pt_.„^5pxa%,^y, odciąża inne poz­
nańskie szpitale, a przy znanym 
powszechnie niedoborze łóżek to 
już bardzo dużo... zwłaszcza w o 
kresie wzmożonych zachorowań, 
spowodowanych wiosenną aurą.

(bw)

Z a co nas chwałą?
rzeglądając tegoroczny 
drugi numer tygodnika 
„Perspektywy”, wśród 

publikowanych w nim listów 
do redakcji znalazłem jeden, 
który przyciągnął moją uwagę. 
Podpisany pod nim mieszka­
niec Warszawy napisał na 
wstępie, że wiele podróżuje po 
kraju i w wyniku tego ma du-

Czy szpital przy Lutyckiej 
odpowiada wymogom współ­
czesności? Jak zdaje egzamin 
w pierwszych dniach swej 
iziałalności?

Kompleks szpitalny przy ul. I u 
»vckiej w przyszłości stanowić bę 

in. stojący iuż budynek łóż

Jyrektor szpitala dr Roman Ra-
omski i jego zastępca d/s lecz- 
iictwa dr Ryszard Markowski.

Odpady to surowiec 
dla rzemiosła

g.
»,Z krajów Dalekiego Wschodu”.

FOTOPLA ^TTKON

AULA UAM 19.30 — XIV
Koncert z cyklu ..Musica Viva" 
dyrygent — A. Szeligowski, solista 
—- Fr. Wożniak (fortepian).

DYŻURY

SZPITAT E: interna, chirurgią 
ogólną, okulistyka, neurologią — 
111. Walki M>odvch 7: laryngolo­
gia — ul Przybyszewskiego 49- 
psychiatria — ul. Smltalna 29/33.

Poeotowie Ratunkowe dla Po- 
mania 'Chełmońskiego 20): wv

Jednym z tematów wczoraj­
szego posiedzenia Prezydium 
RN Poznania była sprawa na­
leżytego wykorzystywania su­
rowców wtórnych i odpadów. 
Jak się okazuje, nie wszystkie 
one trafiają do producentów — 
drobnej wytwórczości, zwłasz­
cza rzemiosła.

Nie zawsze jednak jest to 
wynikiem niegospodarności. 
Ostatnio np., odpady hutnicze 
kierowano wyłącznie na wieś. 
Z rozeznania wynika jednak, 
że nie wszystkie one są przy­
datne rolnikom i dlatego część 
z nich nie jest wykorzystywa-
na. Drobna wytwórczość z 
renu miasta jeździ więc po

padkl uliczne 999: naełe za
chorowania w domu tel 66-00-66 
dla now noznąóskiego. teł 54a-44

Telefon 
522-51

Apteki ■

Zaufania — nr 586-87

na... wieś, 
nierwsze - 
drugie — 
transportu.

Powoduje to 
stratę czasu,

te- 
nie
PO 
po

dodatkowe koszty

Dzierżyńskiego 349 Da-
browskiego 140/142. Głogowska 
107/109 Główna 53. Kórnicka 24 
Mickiewicza 22. Słowiańska. Staro- 
łecka 78 (dyżury nocne 1 niedzie­
le) Marcinkowskiego 11. (cała do-, 
be), niedz i święta Dzierżyńskiego 
13R,i4n tylko niedziele.

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służhy Zdrowia w Po­
gnaniu — tel. 540-93

Mielska T ecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248 tel. 672-414) 
— « 8—21 (w nocy nagłe wypadki).

Wnioski, podjęte na posie­
dzeniu, zmierzają do uspraw 
nienia gospodarki surowcami 
wtórnymi i odpadami hutni­
czymi. (a)

RADIO

SOBOTA — PROGRAM I: 8.30 
Konc życzeń; 8.45 Proponujemy, 
Informujemy, przypominamy; 9 
Dla kl. III i IV (wvch. muzyczne) 
„Taktujemy na raz”: 9.20 Z muz. 
romantycznej; 10.05 „Urodziłem 
Sie w Płońsku” fragm. 5 (ostatni); 
10.25 Polska muz. baletowa; 10.50 
„Sukces racjonalizatorów” rep.; 
11 Dla szkół średnich (wych. oby­
watelskie). Cykl: „Szczerze o trud 
nych sprawach”: 11.20 Przeboje 
bez słów: 11.49 Rodzice a dziecko; 
12.25 Z lubelskie! fonoteki muz.; 
13 Dla szkół kl. m i TV (jez. Dol­
ski) „Zegar”: 13.20 „Nad polami, 
nad czystymi”: 13.40 Więcej, le­
piej. taniej: 14 Czv znasz te książ­
kę?: 14.30 Przekrój muz. tygodnia; 
15.05 Godzina dla dziewcząt i chłoń 
eów: 16.05 „Czas i ludzie”: 16.20 
•00 sek- niosenki żołnierskiej; 16.30 
Popołudnie z młodością: 1R.50 Muz. 
I aktualn.: 19.15 Kupić, nie kupić 
— nosłuchać warto: 19.30 Wędrów­
ki muz. po kraju: 20.30 Miniatury 
rozrywk.; 21 Podwieczorek przy 
mikrofonie: 22.30 Sobotni non 
stop — taneczny: o.io Konc. ży­
czeń od Polonii zagranicznej dla 
rodzin w kraju; 0.30 Program noc­
ny z Opola.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7, 8, M, 
3205. 15. 16, 20. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM TI: 8.05 Po jednej 
piosence; 8.30 Polsce na co dzień 
— montaż: 8.55 Kapela ludowa: 9 
Muz. nronozycje na weekend: 9.35 
„I.udzie dobrej roboty”: 9.55 Oce­
an piosenki: 10.25 Magazyn literac­
ki „To i owo”: 11.15 Muzyka; 11.25

Konc. chopinowski z nagrań B. 
Ringeissena: 13 Czas dobrych gos­
podarzy; 13.25 Gra Pozn. 15 Radio­
wa o/d Z. Mahiika: 13.40 „Siadami 
Tljicza” fragm 2; 14.05 Z historii 
trąbki: 14.30 Małv relaks — „Tvpv 
i tynki” humoreski J. Voikurki i 
M. Todorovicla: 14 45 „Błękitna 
sztafeta”; 15 Amatorskie zesp. 
nrzed mikrofonem: 15.25 Arie one- 
rowe w wvk. artystów radź.: 15.50 
O czym nisze prasa literacka; 
17.15 Komentarz aktualny: 17.25 
Grająca szafa: 17.55 Radiocrnress: 
18.10 „Listy spod lipy” felieton; 
18.20 Widnokrąg — program dodu- 
larno-naukowv; 19.15 Jezvk fran­
cuski; 19.31 „Matysiakowie”: 20.01 
Recital tvgodn>a — Glenn Gould 
— fortepian: 20.45 Samo życie; 
20.55 Po premierze Borvsa Goduno­
wa: 21.21 Przegląd filmowy — Ka­
mora: 21.36 Rudaneszt na nłvtach: 
22.33 E. Grieg — fragm. z Suity w 
dawnvm stylu na ork. smyczkowa 
„Z czasów TTolherga”: 22.45 Radio 
kabaret „Trzv po trzy”.

WIADOMOŚCI: 3.30. 4.30. 5.36. 
6.30 7.30. 8 30. 9.30. 12.05. 14. 16. 19, 
22. 23.50.

Program własny: 16.05 Program 
stereofoniczny.

PROGRAM ITT: 7.40 Muz. zega-
rynka; 8.05 Mój magnetofon: 
Szwedzki eksnres muzyczny: 
„Siła strachu” — ode. 5 pow.:

8.35

9.10
Manuel de Falla — 4 utwory bisz- 
nańskie: 9.30 Nasz rok 73: 9.45
„Koncerty” Z. Laurence’a; 10 Ucz 
niowie Ravi Shankara: 10.15 Kwa
drans bluesów
10.35 Wszystko

nowoorleańskich:
dla pań;

..Dziwne losv Jane Eyre” — । 
14 pow.; 12.25 Za kierownica:

11.45 
ode. 

i? 13
Na szczecińskiej antenie: 15.10 Al­
bum muz. uniwersalnej; 15.30 Gło 
sy z decelitowych płyt — rep.; 
15.45 Sombrero nełne muzyki: 16.10 
Beat dla koneserów: 16.30 Fran- 
cois Counerin — „Sonata L’Tmpe- 
riale”: 16.45 Nasz rok 73: 17.05 „Si
ła strachu”
Mój magnetofon: 
Oświeceniu doc.

ode. 6 dów.: 17.15
17.40 Gawedv o
dr R. Kalety;

GŁOS WTELKOPOT SKI
Nr 17 (R’R9>

17.50 Nana Mouskouri w ..Olimnii”: 
18.20 „CIpó twego uśmiechu” —
gra B. Evans- 18.30 Polityka dla

kowy, w którym znajdą pomiesz­
czenia oddziały internistyczne, 
chirurgia, laryngologia, okulisty­
ki, dermatologia, ginekologia o- 
raz nieodzowny w każdym szpita­
lu oddział intensywnej terapii; 
blok diagnostyczno-zabiegowy z 
kilkunastołóżkowym oddziałem ob­
serwacyjnym izby przyjęć; szpi­
tal położniczo-ginekologiczny z 
oddziałem patologii noworodków; 
szpital zakhźny; dom dla prze­
wlekle chorych; domy dla pielę­
gniarek, zespół szkół medycznych,
centralna kuchnia pralnia dla
wszystkich szpitali Poznania.

Chwilowo oddano do użytku 
pierwszy budynek łóżkowy; do 
którego w ostatnich dniach 
grudnia weszli pierwsi pacjen 
ci. O pracy placówki informu 
je dziennikarza dyrektor szpi-
tala, dr med. Roman Ratom -
ski. Dyrektor i jego zastępca 
do spraw lecznictwa, ordyna­
tor oddziału dermatologiczne­
go, dr med. Ryszard Markow­
ski, towarzys-zą mi podczas 
zwiedzania lecznicy.

Szpital działa, przyjmuje dzień 
nie 10 — 12 chorych, (w dniu na­
szego pobytu było ich około 70), 
czynne są 2 oddziały internistycz 
ne, laryngologia, okulistyka, der­
matologia. z początkiem lutego ru 
szy neurologia. Pacjenci przyby­
wają tu już po ustaleniu diagno­
zy, wymagający leczenia farmako 
logicznego i stałego lekarskiego 
nadzoru. Na oddziałach: okulis­
tycznym i laryngologicznym prze­
prowadza się już proste zabiegi 
operacyjne.

Sale dziennego pobytu, jas­
ne przestronne pokoje cho­
rych wystarczająca (chwilo­
wo’) kadra pielęgniarska — to 
cząstka tych spraw, dzięki któ 
rym i°den z naci^ntów oświad 
czył. że „można się tu czuć jak 
w niebie...”

Szpital nie pe>ni jeszcze dy 
żurów, nie ma bowiem wypo­
sażonej ani sali intensywnej 
terapii, ani bloków operacyj­
nych; nie dysponuje też do­
tąd pełnym zapleczem diagno­
stycznym i nie wykonuje wy­
soce specjalistycznych badań. 
Ale w miarę upływu czasu 
zwiększać się będzie liczba tych 
usług. Sprzę+ podstawowy oraz 
laboratoryjny ustawiony jest 
chwilowo na jednym z pięter 
bloku łóżkowego, ponieważ na 
bloku diagnostycznym trwają 
prace wykończeniowe.

Ale 
tłoku 
brak 
czeka

choć nie ma tu jeszcze na 
pacjentów, daje się odczuć 
personelu niższego. Szpital 

na pomoce kuchenne... i
rozwiązanie 
ry niejedną 
podjęcia w 
tym nękają

sprawy dojazdu, któ- 
osobę zniechęca do

nim pracy. poza
go kłopoty z zaopa-

tury muzvcznej marsz; 19.05
Jazz I poezja na Jazz Jamboree 
72; 19.20 Książka tygodnia: 19.35 
Muz. poczta UKF: 20 Korowód tan.; 
21.50 Z nagrań G. Souzav: 22.08 
Śpiewa I eon Russell: 22.15 Pow. 
w wyd. dżw. „Pilna nrzesvłka z 
Londynu”: 22.45 Starsi panowie 
dwaj...: 23 Swoje ulubione wier­
sze recytuje T. Mąiąk: 23 05 Wie­
czorne snotkanie z Rodem Stewar­
tem: 23.30 Na dobranoc śpiewa Ni­
na Simone.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15. 17, 19, 22.

f TELEWIZJA 1
SOBOTA — PROGRAM I; 8.05 —

.Święta grzesznica' film fab.
prod. czechosł. (kolor): 9.55 — Dla 
szkół — Zoologia (kl. VII): „Świat
owadów”: 
Nauka <

10.55
człowieku

Dla szkół — 
(kl. VIII):

„Układ krwionośny”; 11.55 — Dla 
szkól — Geografia (kl. VIIT): „Chi 
le”: 15.15 — Dla Młodych Widzów:
„Bal u Neptuna”: 15.30 
Szar i poligonów: 15.50 
cła Szkolna zanowiada..
Telereklama:
16.40 Dla

16.30 4.
Młodych

- Z ko- 
— Redak- 

16.05 - 
Dziennik: 
Widzów

.Wtijaszek Czarodziei” — film fab.
prod. weg.; 18 Bieg no zdro-
wie; 18.20 — „Akcja grupy
«Głos»” — film dokum. prod. 
radź.: 18.40 — „Godzina Orfeusza” 
— magazyn aktualności muz.: nr 
22 (kolor): 19.20 — Dobranoc (ko­
lor): 19.30 — Monitor (kolor); 20.15 
„Wielka Rewia na Karowej”. Reż. 
— Beata Artemska: 21.25 — Dzień 
nik i wład .sport.: 21.55 — „Swię 
ta grzesznica” — film fab. prod. 
czechosł. (kolor).

PROGRAM TI: 16.40 — „37 dni 
w słońcu Indii”, cz. I: „New Del­
hi”: 17.10 — „Puder” — franc. no 
wela krvmina’na: 17.35 — „O mie 
dze świat cały” — orog-am nn-
b1icvstvc»nvt 18.05 — 
S^rzena *sk1 — <»awpda 
Snire^en S1“ daiitcrh;

wszystkich; 18.45 Antologia minia- „Znów na Galapagos'

Mówi Jan 
: 1’25 — 

IR io — 
— „Świat

Fot. (2) — K. Przychodzki

żo spostrzeżeń, sprzyjających 
dokonywaniu porównań. Po­
równania zaś skłaniają go, au­
tora listu, do stawiania pytań. 
W krótkim ich zestawie dwu­
krotnie ów warszawiak powo­
łuje się imiennie na Poznań, 
a raz można domniemywać, że 
między innymi również Po­
znań miał na myśli.

Co w naszym mieście zau­
ważył autor listu pozytywnego 
dla przeciwstawienia stołecz­
nym negatywom? Jego spo­
strzeżenia dotyczą drobnych 
spraw, ale niemniej warto te 
pozytywy uświadomić — para­
frazując Wiechowskie powie-
dzonko poznańskim roda-

Na oddziale dermatologicznym 
— jedni z pierwszych pacjentów 

szpitala.

Prztyczek

Rzut szafą
W Salonie Meblowym 

nr 3 przy ul. Gło­
gowskiej mieliśmy kłopoty 

z zestawieniem kompletu 
mebli. Albo szafa była 
zwichnięta, albo stolik z
dziurą, albo kanapa 
ta lub połamana... 
waż ostatnio dość 
odwiedzałem ten 
przekonałem się, że 
oferowanych tam

rozpru 
Ponie- 
często 
sklep, 
wśród 
mebli

sporo jest zdeioastowanych. 
Sprzedaż ich uda je się (po 
normalnej cenie), ale nie 
ma powodu, aby dalej 
bez przeszkód kwitły i
rozwijały się
skie 
meble.

siły,
niszczyciel- 

dewastujące
Niecodzienny to

sport, nie znajduje się też 
na żadnej liście dyscyplin, 
toteż wyłuskanie utalento­
wanych „miotaczy”, upra­
wiających ćwiczenia mebla 
mi, oraz przekazanie ich do 
dalszej specjalizacji, ale już 
w służących do tego celu 
klubach, wpłynie niewąt­
pliwie na poprawę jakości 
sprzętów.

Bo przecież śmieszne jest 
tłumaczenie, że meble z im 
portu muszą być uszkodzo­
ne. Zresztą krajowej pro­
dukcji podobnie zdewasto­
wanych egzemplarzy też 
nie brak, (br)

który nie może zaginać”; 19.20 — 
Dobranoc: 19.30 — Monitor (kolor) 
20.15 — „Tato, Pepino i fanatvcz-
ki” fab. film włoski: 21.50
24 godziny (kolor): 22 — Koncert 
z okazji 25-lecia Ork. i Chóru PP 
i TV w Krakowie: 22.40 — „Can- 
zonissima” — włoski orogram roz-
rvwkowv: 23.20 Slim John
jez. angielski: 23.50 — Program 
proponuje.

NIEDZIELA PROGRAM
7.40 — Kurs Rolniczy: 8.15 — Przy 
pominamy, radzimy: 8.25 — Alarm 
przeciwpożarowy trwa; 8.35 — No 
woczesność w domu i zagrodzie- 
9 — Dla młodych widzów: Telera 
nek — „Różowa pantera” — film 
Telewizvjnv Klub Śmiałych, „W; 
zvta w nuszce konserw”. „Gale­
ria”. film z serii „Mói przyjaciel
Jlen”: 10.20
trzańska 
Tatrów:

— Encyklonedia Ta- 
,Opisanie ciekawe gór

10.55 ..Muzy bez eta-
tu” — program poświecony ama­
torskiemu ruchowi artystyczne­
mu (kolor): 11.25 — Dziennik: 11-4( 
— Sportowy magazyn sprawozdaw
czy: 13.45 — „P-zemiany” 
Dla dzieci — K. Boglar: 
i Cezar” cz. TT (kolor);

14.15 - 
„Gucie

15.20 -
„Warszawa w odbudowie i nioser 
Ce”: 15.50 — „W Klubie” wieczór 
pierwszy; 16.30 — Piosenka dla 
Ciebie: 17.20 — Kryteria — felie­
ton W Loranca: 17.35 — Kobie­
ty Ich żvcia: ..Ordynat Oninogór- 
ski”: 18.55 — Muzvc^ńv film TVP 
19.’0 — Dobranoc (kolor): 19.30 — 
Dziennik: 20.05 — „Chłoni” — filtr 
prod. TVP ode IX nt ,Wi°1ka 
nor” (kolor): 20.55 — PKF: 21.05 - 
„Próba nróba” — show rozrywk.
22.05 — Magazyn sportowy.

PROGRAM II: 14.50 — Dla Mło 
dych Widzów: ..Stary młyn” — 
fab. film jug. (kolor): 16.10 — Dor 
dr Kazimierz Kordylewski (T.udzir 
nauki); 16.40 — Turniej Politech
nik; 17.40 — 
fab. film radź.

.Czarne słońce”
19.20

i Dziennik: 20.05 —
— Dobranoc 

.Karuzela” —
radź, program rozrywk.; 21 — 
„Old jazz meeting” — transm. Fe 
stiw’a!u Jazzu Tradycyjnego o na 
grode „Złotej Tarki”; 22 — „Kło­
sy pochylonej ~ estrada poetycka.

I fet 657 qodt B.30—15

• Na posesji przy ul. Ratajcza­
ka 19 i Chudoby 24 rosło piękne 
duże drzewo. 6 bm. wycięto je. 
Chcielibyśmy znać motywy tego 
faktu. Drzewo bowiem nikomu nie 
przeszkadzało, rosło w narożniku 
podwórza — pisza lokatorzy.
• 6 grudnia 1972 r. wpłaciłam 

naszemu doręczycielowi na pół­
roczna prenumeratę „Głosu Wiel­
kopolskiego”, którego do tej po­
ry nie otrzymuję. Chciałabym 
wiedzieć, dlaczego? — pisze czy­
telniczka Janina Kuska z ul. 1 Ma 
ja 40 w Swarzędzu.

Q Na skwerku przy alei Wiel­
kopolskiej od kilkunastu dni leży 
rozjechany — zabity pies. Kto wi­
nien go sprzątnąć? pytają miesz­
kańcy.
• Właściciele nie zabudowanych 

działek przy ul. Swiebodzińskiej 
zapominają o oczyszczaniu chodni 
ka i posypywaniu piaskiem. Czyż­
by zapłacenie kary miało im o 
tym przypomnieć?
• Duże kłopoty mają lokatorzy 

z baraku nr 15 przy ul. Dojazd 30 
z administracja, która nie reagu­
je na ich prośby i monity. Cho­
dzi o ważną dla nich śprawę: od 
kilku tygodni pozapychane są ru­
ry kanalizacyjne. Lokatorzy nie 
mogą korzystać z WC, a w po­
bliżu żadnego publicznego szaletu 
nie ma...
• Lokatorzy z domu przy ul. 

Marchlewskiego 54 proszą ADM 
nr 4 o umożliwienie korzystania z 
pralni. Jak długo bowiem można 
prać w mieszkaniach? Druga spra 
wa — pisza lokatorzy to wykaz 
lokatorów; tablicę tę przy remon 
cle zabrano i do tej pory nie za­
łożono.
• Od dłuższego czasu zamknię­

ta jest szosa warszawska, Dojazdy 
przejeżdżają przez Kobylnicę. 
Autobus, jadący do Swarzędza, 
ma przystanek w Kobylnicy. Sta­
je on na skraju szosy. Pasażero­
wie wysiadając, wpadają do ro­
wu. Może dałoby się pobudować 
pobocze, przeznaczając Je na przy 
stanek. Druga sprawa to przejście 
przez tory. Kiedy przejeżdża tam 
autobus, nie ma miejsca dla pie­
szych. Należałoby — niszą miesz 

•kańcy — przesunąć nieco płot i 
umożliwić przejście

A Dyrekcja Poznańskiej Spół­
dzielni Mieszkaniowej poinformo­
wała nas, że naprawjła dach w 
budynku przy ul. Opalenickiej 3.

A Wielkopolskie Zakłady Me­
chanizacji Budownictwa „Zremb” 
lako inwestor pokryją wszelkie 
koszty związane z przywróceniem 
zawilgoconej ściany do stanu Mer 
wotnego w mieszkaniu nr 3 przy 
ul. Przemysłowej 39.

INFORMUJEMY
Niedziela: • G. 9.45 — Dworzec 

Zachodni — wycieczka z PTTK do
Mosiny. • G. 10.15 Klub
ZZK przy ul. Roboczej 4 — zebra 
nie członków chóru „Moniuszko”. 
A Towarzystwo Miłośników Po­
znania (St. Rynek 10) — wspólne 
zwiedzanie Muzeum Historii Po­
gnania. • G. 12.15 — Muzeum Hi- 
-torii Ruchu Robotniczego — film 
nt. „Szantaż 1 dyplomacja”.

Poniedziałek'! • Związek Emery 
tów (Oddział 2) wydalę od g. 9— 
’3 bilety do Opery na „Fra Dia- 
yolo” w klubie przy ul. Młyńskiej 
5. • G. 17 — Uniwersytet Robot­
niczy ZMS (Nowowiejskiego 29) — 
zebranie informacyjne o kursie 
przygotowawczym na studia poll- 
'»chniczne dla pracujących. • G. 
17.30 — „Arsenał” (St. Rynek) — 
prelekcja doc. A. Zvdronia o kom 
nozycji dzieł sztuki. • G. 18 — 
^ałac Działyńskich — odczyt nrof. 
Z. Grota o kulturze fizycznej w 
doznaniu w okresie zaborów.

kom. Cytuję: „Dlaczego w ba- 
rze mlecznym w Poznaniu po­
wiadamia się gości o gotowej 
potrawie przez mikrofon, a w 
innych miastach, w tym w sto­
licy, kucharki zdzierają gar­
dła?”

Przyjemnie przeczytać taką 
uwagę, ale obawiam się, iż nie 
we wszystkich poznańskich 
barach mlecznych tak unowo­
cześniona została technika po­
rozumiewania się między 
kuchnią a konsumentami.

Następna kwestia, poru­
szona przez czytelnika

Perspektyw”, 
łych i słabo 
numerów na

dotyczy ma- 
widocznych 

warszawskich
tramwajach. „W zamian — jak 
pisze autor listu — dawnych, 
widocznych z kilkuset metrów, 
okrągłych tablic, umieszcza­
nych na dachach wagonów 
tramwajowych, i ci, co za­
twierdzili ten »pomysl« po­
winni spalić się ze wstydu. 
Argument, iż numer na dachu 
kolidowałby z nowoczesną 
sylwetką N-13, radzę między 
bajki włożyć. W Poznaniu 
stwierdziłem, iż na N-13 okrą­
głe numery prezentują się le­
piej niż te kwadratowe...”

Pięknie. Nie wiem jednak, 
co by ów warszawianin po­
wiedział, gdyby mu przyszło 
w Poznaniu dobiegać od tylu 
do przystanku, na którym stoi 
taki nowszego typu tramwaj. 
Chociaż z przodu wyposażony 
w ową dużą i dobrze widocz­
ną tablicę, na tylnej szybie (a 
bywa, że i z boku wagonu) 
nie zawsze posiada on numer 
linii. I nie wiedziałby, podob­
nie, jak nie wiedzą poznania­
cy w tdkiej sytuacji, czy to 
„trójka”, czy „szóstka”, czy je­
szcze inna -linia? Biegną więc 
pasażerowie wzdłuż tramwa­
ju, by z przodu zerknąć na 
numer. Bo najwidoczniej do­
pilnowanie wyposażenia wszy­
stkich wozów, wyjeżdżających 
rano z remiz, w te tabliczki z 
numerem na tylnej szybie wa­
gonów, przerasta możliwości 
ludzi, odpowiedzialnych za 
właściwe oznakowanie tram­
wajów. I to mimo wielo­
krotnie (po każdej prasowej 
krytyce) powtarzanych zapew­
nień dyrekcji MPK.

Czytelnik „Perspektyw” po­
kpiwa jeszcze z zainstalowa­
nych w stołecznych pojazdach 
kasowników „z epoki króla 
Ćwieczka” i życzyłby sobie 
widzieć w ich miejsce automa­
ty „jak to jest w całym kra­
ju”. Osobiście nie zgadzam 
się z okazywaną kasownikom 
pogardą. Są niezawodne i nie 
narażają pasażerów na nie­
przyjemne tłumaczenia się 
(nie zawsze zresztą skutecz­
ne) przed kontrolerami, jeśli
automat nie wyda biletu. lub
kóło dziurki w karnecie nie 
wybije numeru. A zdarza się 
to w naszych tramwajach i au­
tobusach nierzadko.

Cieszy, gdy mówi się o nas 
dobrze. Co nie znaczy, 

by i u nas nie było uzasad­
nionych powodów do kryty­
ki. Także w ważniejszych — 
niż tu poruszane — sprawach.

ZDZISŁAW KADRA

Poszkodowanych
wzywa MO

Komenda Dzielnicowa MO Po­
znań - Jeżyce prowadzi postępowa 
nie przygotowawcze w sprawie 
włamań z kradzieżami do samocho 
dów osobowvch i taksówek — do 
konanych na terenie Poznania w 
okresie od września do grudnia 
1972 roku.

W związku z powyższym poszko 
dowane osoby proszone są o skon 
taktowanie sie z KD MO Jeżvce, 
Poznań, ul. Kochanowskiego 3 no 
kój 203 lub telefonicznie na nr 
412-259.

Czy podpisałeś juz deklarację na
Narodowy Fundusz Ochrony Zdrowia?
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